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Wydawca: Inż. WŁADYSŁAW KUCHARSKI. 


Przeciwko 400.000 nowym 
obywatelom z mniejszości 
żydowskiej. |. 


Warszawa. (AW). Jak podaje „Gazeta Poranna 
Związek Ludowo Narodowy zwrocił się do rządu 
z zapytaniem. czy prawdą jest, że w ostatnich dniach 
iub w najbliższych dniach zapaść ma uchwała w Mij- 
nisterstwie spraw wewnętrznych dotycząca nadania 
obywatelstwa polskiego 400.000 żydom  zbiegłym | 
z Rosji sowieckiej. 


Rada propagandy polskiej 
ża śranicą. 


Warszawa, (XW.). Dzienniki podają, iż przy prezy- 
djum Rały ministrów powstać ma Rada propagandy 
złożona z 20 przedstawicieli sfer przemysłowych i fi- 
namsowych. oraz 10 przeslstawicieli opinji (w tem 6 
dziennikarzy). Ma ona objąć pieezę nad propusandą 
polską za granica. 


inspekcja $ranicy poisko- 
litewskiej. 


Wilno. 24 czerwca. PAT. W dn. 20 czerwca br. de- 
legat rządu Roman dokonał inspekcji pogranicza pol- 
sko-litewskiego na ołleinku gmin m: jszagolskiego i 
podhrzeskiej. powiatu wilejsko-trockiego. Delegat 
rządu zwiedził naytepnie miejscowości, gdzie znajlu- 
ją się posterunki policji pogranicznej. 


a 
A 


© zniżkę cen obuwia 


Warszawa. (AW.). W Ministerstwie przemysłu i ham 
dlu odbyla się konferencja w celu obniżenia ceny 
obuwia. Mimister domaga się zniżki 10 proc. w sto- 
sunku do obecnego cennika, grożąc wpuszczeniem do 
Polski obuwia zagranicznego. Szewcy dowodzili, iż 
drożyzna obuwia wywolana jest drożyzną surowca 
i krótkim dniem pracy. W porozumieniu z Mimister- 
stwem ma być sporządzony nowy cennik. 

AMB 4 


Połączenie kościoła angiel- 
skiego z rzymska-katol. 


Londyn. (AW). „Century Magasin* ogłasza dwie 
rozmowy z Papieżem i arcybiskupem Canterbury o 
możności połączenia kośc'ołw angielskiego z rwymsko- 
katolickim. Papież pragnie jak najgoręcej połączenia 
kościołów pod sztandarem św. Piotra, lecz połączenie 
to nie może polegać na kompromisie i spotkaniu na 
połowie drogi. Żadne nauki i żaden z dogmatów Ko- 
ścioła katolickiego nie może być zmieniony. Arcybi- 
skup Canterbury wyraża również wątjpliwość co. do 
porozumienia $ połączenia się kościołów angielskiego 
z nzymskim. Oświadczył on jednakże eałkawitą chęć 
współpracy obu Kościołów i gotowość spotkania się 
celem wymiany myśli. 
+ «mam dm= ram 


Lot porucznika francus. 
do Pacyfiku. 


Nowy Jork. (PAT). Porucznik lotnik Daugan, któ- 
ry rano wzniósł się w Long Island, aby po ma trzeci 
spróbować datrzeć do wybrzeża Oceanu Spokojnego: 
w jednym locie dziennym wylądował wczoraj wieczo- 
rem w San Francisco. Ozas lotu wynosił 17 godzin 
i 45 minut. A 
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elka mowa Mussolini ego W 


Red. 


naczelny: Dr WŁADYSŁAW ŚWIRSKI. 


l. 


Wyrazić w niej silny i zdecydowany protesi przeciwko 
miedzyńarodowemu atakowi sa faszyzm. 


Rzym. 24 czerwca (PAT). Na dzisiejszem posiedze- 
nu senatu oświadczył Mussolini: 

Nie mam potrzeby zaznaczać powtórnie mojego u- 
bolewania i wswętu do zbrodni. sądzę, że nikt nie 
będzie wątpił w szczerość moich uczuć. Pod tym 
wzgledem mogłbym zacytować wyrażenia Talleyran- 
da z okazji zamordowania księcia Enghien: ..jestto 
nietylko zbrodnia, lecz także i błąd“. 

W położeniu naszem należy rozróżnić trzy momen- 
ty: morałny. prawny i polityczny. Moment moralny. 
to jest momeut ubolewamia i żałoby, kióre naród od- 
czuł i jednogłośnie wyraził a można powiedzieć, że 
wśród pierwszych, którzy zbrodnię potępili, byli fa- 
szyści. 

Co się tyczy drugiego momentu. tj. momentu praw- 
nego, to ehciałem przypomnieć. że w pierwszych 24 
godzinach po doniesieniu o zniknięciu Marteottiego, 
aresztowano głównych podejrzanych, a w następ- 
uych dniach inne osoby w rozmaitych miejscowoś- 
ciach j że nie miało się, ani nie będzie się miało ża- 
dnego względu na wysokie, albo niskie stanowisko 
winnych, Sprawiedliwości stanie się zadość. 

Sprawę tę musi się traktować również z czysto po- 
litycznego stanowiska. W pierwszej linji jest jasnem, 
że honor narodu nie wchodzi tu wcale w grę. G.lyiby 
straszna zbrodnia, albo kilka strasznych zbrodni wy- 
starczało do rzucenia cienia na moralność, albo sto- 
pień kultury narodu, to to musiałoby naprowudzić na 
myśl pewien wietki kraj, w którym niedawno udowo- 
niono dokumentami. że po wojnie popełniono 400 
zbrodni politycznych, m. i. kilka szczególnie drasty- 
cznych i semmacyjnych. 

W ostatnich duiueh ukazały się w całej Europie 
prądy, które możnaby nazwać prądami lewicowymi 
przeciw taszyzmowi i przeciw rządowi łoskiemu, 
które czyni się odpowiedzialnymi za ten „akt nieroz- 
w ażnego i potępienia godnego terroru. -ocjaliści wło- 
scy i zagraniczni, jay wykorzystują te knwawe epi 


| zwody. zapominają o rzeczywistym terorze, który wy- 
konują na rozmaitych obszarach Europy. W dal-zem 
przemówieniu Mussolini przytacza artykul b. dyrek- 
tora „Avanti“ Ferradięgo. który ukazał się 18 kwie- 
nia w moskiewskiej „Prawdzie“ p. t. „O rządy zem- 
sty proletarjatuw* i przypomina masakrę i okrutne za- 
mordowanie marynarzy w Empoli, zbrodnię w teatrze 
Diana w Medjolanie i zamordowanie Szimuli i Senzo- 
niego w Turynie. Mógłbym przytoczyć — mówił dalej 
Mussolini — obfity materjał na dowód. że wszystkie 
kraje mają więcej, albo mniej krwawe zbrodnie poli- 
tyczne. 

Z satysfakcją zaznaczam poprawne stanowisko za- 
granicznych parlamentów i rządów, w szczególności 
szwajcarskiego zgromadzenia narodowego, które nie 
thce się mieszać według regu międzynarodowych w 
wewnętrzne sprawy włoskie. 

Społeczeństwo przeżyło po wojnie wielki kryzys 
moralny, polityczny i finansowy, który sprawił. że 
atmosfera obecna jest przyjazna do gwałtownych wy- 
stąpień wskutek nadzwyczajnego napięcia nerwów 
we wszystkich krajach. Przywódcy polityczni wysu- 
iwają na arenę. zarówno i złe żywioły awracają się 
przeciw ministerstwu spraw wewnętrznych. W pałacu 
ua Viminalu były i są setki wyższych i niższych 
uezciwych i wiernych urzędników. Szefowie tych u- 
rzędników są bez zarzutu. Jestem przekonany. że za- 
rządzenia w przeszłości i w przyszłości umożliwią w 
ministerstwie spraw wewnętrznych przywrócenie sto- 
sumków normalnych. 

Bywały u innych narodów rewolucje, które nie koń 
czyły się przed połową stulecia. Można powiedzieć, 
że rewolucja francuska, która wybuchła w 1789 r., 
trwała bez przenwy do r. 1780. Nie można się dziwić, 
że po kryzysie. który wybuchł w październiku 1922 
r. i lepiej powiedziawszy po kryzysie. który wybuchł 
w czasie wojny i po wojnie, Włochom dokuczają je- 
go objawy i nie powróciły jeszcze one do równowagi. 


Musselini przetrowadzi rekonstrukcje tQabinetu na 
gruncie obecne! większości pariamentarnej. 


Rzym. 24 czerwca. PAT. Wezoraj o godz. 18 od- 
było się posiedzenie Rady ministrów. 


dano następujący komunikat: 


Mussolini przedstawił obszernie sytuację politycz- | 
| kich rozmiarach, aby one nie przekraczały dotych- 
ł 


ną, poczem wywiązułA się dyskusja. w której zabie- 
rali głos wszyscy ministrowie, Rada Ministrów akcep- 
towała jednomyślnie oświadczenie Mussoliniego i za- 


o którem wy- | 


| twierdziła tekst mowy. którą Mussolini wygłosił dziś 
w senacie. 

| Wedle pogłosek, Mussolini 
przedsięwziąć zmiany w gabinecie, 


zdecydowany jest 
jednakże w ta- 


| czasowego stosunku większości parlamentarnej, 


Konferencie Herriota z minisirami bele. 


Bruksela. PAT. Herriot komierował z Theunisem 


i Hymansem, |>oczem złożył kwiaty na grobie njezna- ! 


nego żołrierza. 

Bruksela. (PAT.). Jak donosi komunikat oficjalny 
Herriot przedłożył ministrom belgijskim rezultaty 
swoich narad w Chequers, które pozwalają się spo- 
dziewać ścisłej współpracy Amglji Francji, Włoch 


| i Belgji, celem zapewnienia możliwie najszybszego 


zastosowania planu rzeczoznawców. Ministrowie pod- 
dali badaniu zasadnicze punkty. które podlegać bę- 
dą dyskusji na przyszłej konferencji aniędzysojuszni- 
czej. a mianowicie zmiany dotychczasowych zasta- 
wów na nowe, z chwilą, kiedy Niemcy wypełnią 
wszystkie zobowiązania przewidziane w raporcie rze- 
czeznawców, gwarancje wykonania nowych zarzą- 


| dzeń dotyczących zarządu kolejowego oraz odnowie- 
! nie kontraktu z MICUM. Narady nacechowane były 
| duchem szezerej i ścisłej przyjaźni i wzajemnego zat- 
| fania. Pozostawiają one wrażenie znacznego posunię- 
cia naprzód powyższych spraw. 
PAKT OBRONNY FRANCJI, BELGJI I ANGLJI. 
Bruksela. 24 czerwca. PAT. „Independance Belge“ 
ogłasza wywiad z Herriotem. t*świadcza on. że od 
chwili obecnej na wypadek napaslu niemieckiego za- 
pewniony jest pakt obronny, który połączy Francję 
Anglję i Belgję. Główne podstawy tego paktu Her- 
riot przedstawi ministrom belgijskim. Herriot oświad- 
czył. że uzyskał najformalniejszą obietnicę Mac Do- 
nalda, śż w razie ataku, podobnie jak w roku 1914 


| Angija stanie u boku Francji i Belgii. 


St 28 


„GONIEC KRAKOWSKI: 


PP. KOMISENTUW prosimy o natychmiastowe wyrównanie zaległości za miesiąc 
czerwiec, w przeciwnym razie będziemy zmuszeni «strzymać wysyłkę dziennika. 
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Przed międzynarodowym zjazdem w Londynie 


PROGRAM KONFERENCJI. 

Londyn. 24 czerwca. PAT. W tutejszych sferach 
miarodajnych panuje przekonanie. że konferencja 
rozpocznie się w dn. 16 lipca br. Włochy i Belgja 
zostały powiadomione o terminie konferencji. Co do 
wdziału Japonji, to wedle informacji prasy tutejszej 
udział jej uzależniać się będzie od biegu omawianych 
na konferencji spraw. Podobne stanowisko zajmą St. 
Zjednoczone. Początkowym tematem konferencji he- 
«lą według zapowiedzi Mac Donalda kwestje, związa- 
me z wprowadzeniem w życie planu Davesa. Niemcy 
zostaną również zaproszune do wzięcia udzialu 
w konferencji. celem ostatecznego ustalenia sposobu 
wprowadzenia w życie planu Davesa. 

UDZIAŁ ST. ZJEDNOCZONYCH W KONFERENCJI 

Waszymgton. 25 czerwca. PAT. Hughes nie będzie 
obecny na konferencji w Londynie. Obecność Davesa 
jest wątpliwa. Stany Zjednoczone wyznaczą jednak 
"wego przedstawiciela pragnąc wziąć udział w osta- 
tecznym uregulowaniu sytuacji politycznej. 

Wiedeń. 25 czerwca. PAT. „Newes Wiener Tag- 
blatt“ donosi z Waszyngtonu, że w kołach zbliżonych 
do Białęgo Domu oświadczają. że Stany Zjednoczo- 


mjerów. która ma się odbyć dnia 16 lipca w Łondy- 
nie. przez oficjalnego obserwatora. 


DOMINJA ANGIELSKIE WEZMĄ UDZIAŁ W KON- 
FERENCJI. 


Londyn. 24 czerwca. PAT. (Wipowiadająae Izbie 
gmin na zapytania oświadczył Mac Donald, że domi- 
nja wezmą udział w prujektowamej konferencji mię- 
dzynarodowej. Kwestja zaproszenia Niemiec na tę 
konferencję nie byla badana w czasie pobytu Herrio- 
ta w Londynie. 


SOWIETY BĘDĄ TAKŻE ZAPROSZONE NA 
KONFERENCJĘ. 

Paryż. 24 czerwca. PAT. „N. York Herald" domo- 
~i że prawdopodobnie także do rządu sowietów bę- 
dzie wysłane zaproszenie na międzynarodową kon- 
ferencje w Londynie. 

UDZIAŁ INNYCH PAŃSTW JESZCZE NIE OZNA- 
CZONY. 

Londyn. 24 czerwca. PAT. Biuro Reutera donosi. 
że w sprawie planu konferencji londyńskiej nie roz- 
strzygnięto jeszcze, które państwa wezmą w niej u- 


ne będą zastąpione na konferencji koalicyjnych pre- | dział i kiedy będą rozesłane zaproszenia. 


Oihrzymie bankructwa w Miemczech 


Berlin. (AW). Kryzys humdlowy przybiera coraz 
większe rozmiary. codziennie ogłasza upadłość z górą 
50 firm. Najwieksze nawet firmy wystawiają weksle 


ma drobne sumy i weksle te z największą tnednością 
są dyskontowane, 


osiągnał lotnik francuski, przelatując w godzinie 311 km. 


Paryż. (PAT). Znany francuski lotnik Sadi Lacoin 
te ustanowił nowy rekord w locie ponad 500 km., 
przebywając tę przestrzeń w jednej godzinie 37 minu- 
tach i 49 sek., to jest z przeciętną szybkością lotu za 


dnia, 360 km. na godzinę. Pierwszych 300 km. prze- 
był om w 57 minutach i 50 sek.. co równa się szybko- 
ści 311 km. na godzinę. 


Sofja. (AW). Wzburzenie z powodu zamonmdowamieu 
posła partji chłopskiej Petkova rośnie. Rząd Zanko- 
wa jest przedmiotem ostrych napaści lewicy a specjal 


mie komunistów, którzy obwiniają rząd o tolerowanie 
organizacji terorystycznej. 


Jakie żądania postawił 


Herriei Mac Donaldowi 


Pakt obronny winien objąć Francją, Anglję, 
Włochy, Belgję, Polskę i Gzechosłowację. 


Paryż. 24 czerwca. PAT. „Petit Parisien“ donosi, 
że Herriot oświadczył, iż Mac Donald nie żądał od 
niego żadnych ofiar. Dziennik wmioskuje z tego. że 
wszystkie gwarancje, jakich domagał się Herriot. 20- 
stały przyjęte przez angielskiego premjera. 

Jak dałej donosi to pismo, Herriot sprecyzował 
projekt tych gwarancyj w sobotę rano w pociągu do 
Calais. wraz z generałem Nollet'em i Perettim dela 
Bocca. Plan Herriota obejmuje: 

4) gwarancje przeprowadzenia sprawozdania rze- 
czoznawców, 

2) gwarancje gospodarcze, 

3) gwarancje co do bezpieczeństwa Francji. 

Te ostatnie obejmują: 1) kontrolę lokalną, 2) kon- 
trole terytorjalną, 3) kontrolę ogólną. 

Herriot domaga się, by obecna kontrola wojskowa 
została utrzymana wraz z utrzymaniem przyczółków 
mostowych i liczy na to. że Anglja zatrzyma kontro- 
lę w terytorjach przez nią obsadzonych aż do chwili, 
gdy ta kontrola będzie oddana Lidze Narodów. Da- 
łej uważa Herriot za konieczne, aby koleje nadreń- 


akie były poddane specjalnej kontroli, celem zabez- 
pieczenia wojsk okupacyjnych. 


jakiej ofiarą miał paść | 


walka polityczna w Bułgarii. 


Petkov. Ostatnie dwa posiedzenia Sobranja były wi- 
dowmią. skandalicznych awantur i starć między opo- 
zycją a partją rządową, ce dało powód do wyklucze- 
nia. szeregu posłów z powiedzeń. 


Plan. który Herriot przedłożył Mac Donaldowi. 
przewiduje szczegółowo szereg umów, co do wzajem- 
nego poparcia. Umowy te miałyby być zawarte po- 
między. Francją, Anglją, Belgją, Włochami, Polską 
i Czechosłowacją. Układy te zostaną uzupełnione pó 
źniej. gdv Niemey przystąpią do Ligi Narodów. 
Przewidywamy pakt będzie dotyczył wzajemnych 
przyrzeczeń co do pomocy na wypadek wojny. 

Jako dalszy etap przewiduje Herriot zawarcie u- 
mów na szerszej podstawie dla wzajemnego popar- 
cia. Umowy te mają być zawarte między szeregiem 
państw należących do Ligi Narodów. 

To są. pisze dziennik. gwarancje, których domagał 
się Herriot, a przeciw którym Mac Donald nie pod- 
miósł żadnych zarauwtów. 

Oo e 


Nowa porażka Mac Donalda 


w izbie gmin, 27306 PRAA | 


Londyn. (PAT). Rząd dozmał wazoraj w Izbie gmin 
porażki w sprawie przedłożenia rządowego w kwestji 
mieszkaniowej. Umjomiści i libemali głosowali przeciw 
wniioskowi rządowemu. Prasa donosi, że jest to: piąta. 
porażka rządu Mac Donalda i jest największą, jakiej 
kiedykolwiek doznał rząd angielski w ostatnich la- 
tach. Jednak nie stanowi to kwesty zaufania dla 
mzą.lu. 


raS 


tezy 
traktat przyjażni. 


Bankructwo Denositentantu w Wiednia 


Wiedeń. (PAT). Akcja ratownicza wszczęta przez 
pięć wielkich banków wiedeńskich na rzecz Aligemei- 


ne Depositen Bank, tj. Bodenkredit Anstalt, Nieder- 


oestemneuhische Escompte Gesellchaft, austrjacki Za- 


kład kredytowy i Uniombanik została, jak domosi ofi- 
«jalny komunikat, przez te banki zamiechaną. Po guun 
townem zbudumiu interesów i ksiąg Depowitenbamkmu 
akazało się, że bankowi temu grozi szereg procesów, 
których wynik jest wąpliwy oraz. że stan imteresów 


jest gomszy niż to pmzedstawił zamąd. Wobec cofnię- 


«ia się wielkich banków od akcj sanacyjnej zarząd 


Depositenbanku postanowił zgłosić się o ustanowienie 


zarządu przymusowego. Zamieszczając powyższy ko- 
munikat. 


dodaje „Neues Wiener Joumal“. że pięć 
wielikich bamków wiedeńskich włożyło dotychczas w 


sanację Depositenbaniku 280 miljardów koron austrja- 


ckich, zaś dałsza akcja sanacyjna pochłonęłaby jesz- 
cze dalszych 450 miljardów, nie biorąc w rachubę 


przegramia procesów. „Neues Wiener Joumal“ domo- 
si, że na dziniejszem posiedzeniu zarządu g ełdowego 
postawiony będzie w związku z tą sprawą wmio=ek © 
zamknięcie giełdy. ..Amrbeiter Ze'munę”* czyni odpowie 
dzialnym Castiglioniego 
bamku i domaga się. aby na pukrycie zobowiązań te- 
go banku zasekwestrowano jego majątek. 


za bankmetwo 


Deponitten- 


ZARZĄD PRZYMUSOWY BANKU DEPOZYT. 

Wiedeń. 25 bm. PAT.. Tutejszy sąd handlowy 
wprowadził dzis zgodnie z żądaniem banku depozy- 
towego przymusowy zarząd tej instytucji. Do zarzą- 
du weszli pp. Juijusz Sianelis z Banku komercjalne- 
go. dyrektor Akademji handlowej w Wiedniu Barta 
oraz jako mąż zaufania wielkich banków adwokat 
dr Jan Adler. Kasy banku dejozytowego zostały 
dziś zamkniete. Dziś przed południem przedstawicie- 
le urzędników banku udali się wieekanelerza 
z prośbą. o interwenjowanie. aby postulaty urzędni- 
ków banku zostały spełmione. 


TRAKTAT PRZYJAŻNI TURECKO-BULGARSKIEJ 


Sofja. (AW). Z Koqgstantymopoła donokzą, iż tam- 
poseł bułgarski podpisał | rurerko-bułeumiki 


WIZYTA KRÓLEWSKIEJ PARY JUGOSŁOWIAŃ- 
SKIEJ W PARYŻU. 
Belgrad. (PAT). ..Prawda” domosi. że wizyta jugo- 


słowiańskiej pary królewskiej w Paryżu, odmoczona 


z powodu wyborów we Francj. odbedzie się w siet- 


pniu hr. 


RAKOWSKI U HERRIOTA. 

Londyn. (PAT). „Momimg Post“ donosi. że Herriot 

pmzyjął dnia 22 bm. Rakowskiego. 
NOTOWANIE ZŁOTEGO ZAGRANICĄ. 

Wiedeń. 25 bm. PAT. Dziś po raz pierwszy od 
sJłużezegwo czasu nastąpiło oficjalme notowanie dewiz 
warszawskieh. Warszawę notowano dziś 13.700 do 
13.800. 

mae EZ 


Odbudowa Petersburga 


Dawna stolica Rosji, Petersburg, pnzezwany pod- 
czas wojny światowej Petrogradem, u później Lenin- 
gradem. podrpadł za rządów sowieckieh (rezydują- 
cych w Moskwie) tak dalece, że w końcu zaczęła 
grozić mu zupełna zagłada. 

Stwierdziwszy taki groźny stan rzeczy. komisarjat 
ludowy dla spraw wewnętrznych i petersburski gu- 
bernialny komitet wykonawczy postanowiły przystą- 
pić do odbudowy Petersburga, a właściwie do wyko- 
nania najniezbędniejszych w tym celu r8bór. któ- 
rych wykonanie będzie kosztowało 50 miljonów ru- 
bli w złocie. 

Przedawszystkiem bezie napruwioną kanalizacja 
miasta i obramienie kamienne Newy oraz jej rozgałę- 
zień. które przeważnie leży już w gruzach. nie będąc 
od szeregu lat konsenwowanem. Następnie zaś zosta- 
ną. przymajmniej ną głównych ulicach. naprawione 
bruki, będące w takim stanie. że komunikacja samo- 
chodami jest w Petersbungu prawie niemożebną. Wre 
szcie ma być pawma liczba gmachów publicznych. le- 
żących w ruinach. odbudowaną. 

Już sama zapowiedź odbudowy miasta powstrzy- 
mała emigrację jego mieszkańców. tak. że Petersburg 
liczy obecnie cośkolwiek więcej. ponad miljon mie- 
szkańców. Gdyby zaś wyludnianie Petersburga było 
się utrzymało w dotychczasowem tempie. to za lat 
5—6 byłby pozbawiony zupełnie mieszkańców. któ- 
tych w r. 1914 liczył przeszło 2 miljony. 
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Doniosła rocznica, 


Kraków, 26 czerwca. 

(T. K.) Kierunek narodowy o podłożu demokra- 
tycznym odgrywa we współczesnych społeczeń- 
stwach cywilizowanych role kierowniezą, organi- 
zacyjną. W ogdradzającej się Polsce rola ta jest 
szczególnie doniosła. Ujawnia się ona ciągle w 
przebiegu zdarzeń politycznych dnia codziennego. 
Ale pełne znaczenie występuje dopiero na tle dłuż 
szego okresu czasu, 


Dziś właśnie mamy sposobność sięgnąć do 
wspomnień przedwojennych i wytłumaczyć ge- 


netyczny związek, jaki zachodzi nńędzy działal 
nością dzisiejszego pokolenia ludowo-narodowe- 
go a pracą jego poprzedników. Na rok bieżący 
bowiem przypada 50 rocznica powstania pisma 
„Wieniec i Pszczółka”. Przed pół wiekiem rozpo- 
czął śp. ks. Stojałowski budzić wieś zachodnio- 
małopolską z uśpienia i uświadamiać chłopa, ro- 
botnika i mieszczanina. A organizował lud nie po 
to. aby po jego barkach wydostać się na po- 
wierzchnie życia społecznego w celu zaspokojenia 
swych osobistych ambicyj, ale z myślą o zbudo- 
waniu zjednoczonej i niepodległej Polski. w któ- 
rej lud. uzbrojony w prawa obywatelskie mógłby 
odpowiednio wpływać na bieg spraw państwo- 
wych. Z tego pierwotnego pnia wyrósł cały ruch 
ludowy, który przechodzi: różne etapy i byl ce- 
lowo wykrzywiany. 

Przypomnimy tu tylko znamą postać J. Stapin- 


"skiego, którego drogo kupili dla swych nieczy- 


styeh zamierzeń i austrjackich planów stańczycy 
krakowscy. 

Pismo „Wieniec i Pszezółka” szerzyło bez wy- 
tchnienia idevlogję narodową i uczyło szerokie 
koła ludu wiejskiego nauki o Polsce. Dokoła nie- 
pozornego pisma zaczęły się skupiać szeregi bo- 
jowników o niezależną Polskę. Powstawało stron- 
nictwo, które w wolnej Polsee nazwało się Związ- 
kiem Ludowo-Narodowym. A nie była to grupa 
żądnych władzy polityków dzielnicowych, tych, 
co to przy wielkim ogniu europejskim, który sto- 
pił krepujące Iwlskę okowy, chcieli upiec przede- 
wszystkiem wiasmą pieczeń. ale wielki prąd, be- 
dący wyrazem zbiorowej woli całego narodu do 
zbudowania mocarstwowej Polski. Tworzył się 
ruch wszechpolski obejmujący wszystkie ziemie, 
ma których rozsiedli się od wieków Polacy. 
W Kongresówce działał wówczas R. Dmowski, 
który przewodził ruchowi narodowemu, w b. za- 
borze pruskim tacy działacze jak Seyda. Korfan- 
ty. Trampczyński, w Małopolsce Wseh.: Nt. Grab- 
ski i Jan Zamorski. 

Przywódcy tego obozu stormułowali i ogłosili 
If początku wojny program polityczny, który 
opierał byt Polski na zupełnym pogromie Niemiec 
i zjednoczeniu wszystkich dzielnie koniecznych do 
pełmego i niezależnego rozwoju narodowo-pań- 
stwowego. Pierwszy etap tej walki został zakoń- 
czony przyjęciem Traktatu Wersalskiego, który 
w imienit Polski podpisał R. Dmowski. Traktat 
Wersalski ustalał nasze granice od zachodniej 
ściany Rzpltej. 

Trzeba było dalej wbrew federalistycznym za- 
pędom oficjamych sfer rządzących wtedy w Pol- 
sce wysunąć program terytorjalny w sprawie gra- 
nie wschodnich i podjąć walką, która się skończy- 
ła wcieleniem do Polski bez zastrzeżeń: Wilna 
i Małopolski Wsch. Nadto rozbudzono czujność 
społeczeństwa w stosurku do zagadnień skarbo- 
wych i po wielu wysiłkach ustabilizowano walu- 
tę. Tak wygląda w najogólniejszych zarysach do- 
robek pracy tych ludzi, którzy w ciągu 50 lat 
pracowali na łamach „Wieńca i Pszezółki”. I dla- 
tego złote gody szarego, ludowego pisma nabiera- 
ją takiego doniosłego zmaczenia. Nie wolno ich 
pomijać milczeniem. Musimy wiązać wszystkie 
ogniwa tej wielkiej i trudnej pracy w jeden 
wspólny łańcuch. który obejmuje imocarstwową 
Polskę. Toteż Małopolska zachodnia godnie chce 
nezcić 50) roczmicę założenia „Wieńca i Pszczół- 
ki". W dn. 6 lipca br. zbiorą się w Krakowie de- 
legaci z zachodn. Małopolski i połudn. powiatów 
b. Król. Kongresowego. aby na zjeździe dzielni- 
cowym Związku Lud.-Narodowego zająć się usta- 
leniem programu polityki wewnętrznej. Po wybu- 
dowaniu i umocnieniu gmachu państwowego czas 
na jego wewnętrzne. wygodne urządzenie. Wszy- 
scy rdzenni Polacy muszą się pomieścić swobo- 
dnie w swoim własnym domu. A nie przyjadą de- 
legaci po to, aby wznosić huczne wiwaty, ale po 
dokonaniu przeglądu dotychczasowych, owocnych 
prac zajmą się z kolei nowemi sprawami, jakie się 


| teraz na porządek dzienny naszego życia wysu- 


wają. Przedmiotem obrad będą sprawy gospodar- 
cze i kwestja przesiłenia w produkcji oraz spra- 
wy samorządowe, a więc kwestja wewnętrznego 
ustroju naszego państwa. Referować będą wybi- 
ini znawcy odnośnych dziedzin naszego życia po- 
tycznego. Wierzymy, że obrady te równie będą 


wartościowe, jak cała działalność obozu narodo- 
wego i rozstrzygną wiele bolączek i trudności, 
piętrzących się jeszcze przed nami. Zgodne, spo-. 
koje, stanowcze i rozumne działanie najliczniej- 
szego stronnietwa, które się nie zamyka na kla- 
sowem podwórku, ale dobro całego Państwa ma 
na oku, musi wydać pożądane rezultaty. 


CE UNE U NZYROZKOKIKE a Tee". >. 0 
Z wczorajszego posiedzenia Sejmu 


Warszawa, 24 bm. PAT. Posiedzenie Sejmu w dn. 
24 czerwca br. W dalszej dyskusji nad budżetem mi- 
nisterstwa skarbu głos zabrał pos. Rosmarin (koło 
żyd.) W przemówieniu swojem zwraca przedewszyst 
kiem uwagę na przesilenie gospodarcze, przyczem 
wskazuje, że w przemyśle produkcja spadła na 30— 
50 proe. 

Pos. Kucharski (Z. L. N.) wygłosi} dhrższą mowę, 
którą podamy w całości jutro. 

Następnie przemawiał pos. Adam Chądzyński (N. 
P. R), poczem zabrał głos wiceminister skarbu Kłar- 
ner odpowiadając na szereg zarzutów. wysuniętych 
przez poszczególnych moweów. Co do niedomagań 
uparatu skarbowego, wiceminister zaznacza, że w 
bieżącym roku, przewiduje postęp w pracy departa- 
mentu budżetowego i wskazuje. że nasze przepisy po- 
dankowe zostaną poddane rewizji i uproszczeniu. 

Co do zarzutów, skierowanych w stronę Banku 
polskiego. że pobiera zbyt wysoki procent, wicemini- 
ster oświadcza, że ta sprawa musi być poruszona na 
Radzie Banku przez przedstawicieli sfer zaintereso- 
wanych. 

Na zarzut, że Bank Gospodarstwa Krajowego za- 
wiesił wszelkie rachunki bieżące wiceminister Klar- 
ner zauważa. że Bank ten został powołany do życia 
przedewszystkiem dla potrzeb rządu i samorządu, 
a dopiero na dalszym płanie w statucie Banku stoją 
inne czynności. Obecnie Bank otrzymał już dość po- 
ważne sumy, zaś w przyszłości mają być w nim kon- 


entrowane wszelkie sumy przejściowe, jakiemi rząd 
dysponuje, aby zapomocą nich okazywać pomoc. Co 
do emerytów, to wiceminister stwierdził, że niema 
mowy o tem. aby ich miała spotkać jakakolwiek 
krzywda. 

Pos. Michalski (Ch. N.) wskazuje, że wpływy, uzy- 
skane w ciągu 5 pierwszych miesięcy wynoszą 35 
prot., podczas gdy powinny wynosić 41 proc. według 
preliminarza. Ponadto daje sie zawważyć pewien spa- 
dek wpływów skarbowych z podatków i monopoli. 
Zestawiając bilans za ubiegłych 5 miesięcy, mówca 
dochodzi do wnioskn. że niedobór wynosi 63 milj. 
wobec czego dochody Państwa w przyszłych miesią- 
cach powinny trzymać się koniecznie granic preli- 
minarza. Mówca przywiązuje dalej wielką wagę do 
zwiększenia iłości środków obiegowych w granicach, 
wyznaczonych przez statut Banku Polskiego, wresz- 
cie w związku z przesileniem gospodarczem twierdzi, 
że koniecznem jest zaciągnięcie pożyczki zagranicą. 

Po przemówieniach ops. Pączka (PPS.). który pole- 
mizował z referentem budżetu pos. Łypacewiczem 
w sprawie podatków pośrednich. pos. Sergjusza Ko- 
zickiego (kl. ukr.). który protestuje przeciw obcią- 
żeniu podatkami i daninami ludności ukraińskiej, od- 
łożono głosowanie nad budżetem ministerstwa skar- 
bu, jak również ministerstwa spraw wewn. odroczono 
do następnego posiedzenia. które zostało wyznaczo- 
ne na dziś g. 10 r. 
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Przyjaźń polsko-turecka 
Wywiad z posłem tureckim w Polsce. 


Warszawa. (A'W.). Pierwszy poseł tureckiego rzą- 
du, Ibrahim Talin Boy wręczy dziś prezydentowi 
Wojciechowskiemu listy uwierzytelniające. Oświad- 
czał on w wywiadzie, iż prace swe skieruje na na- 
wiązanie ścisłych stosunków handłowych polsko-tu- 
reckich. Stosunki przyjaźni między Polską a Turcją 
są tak głęhakie i trwałe, że na tem polu poseł niema 
mie do zrobienia, opierają się one bowiem na szcze- 
rem i bezinteresownem uczuciu. Rząd armgorski przy- 
kłada wielką wagę do zapoznania rynków tureckich 
z wytworami przemysłu polskiego, a obecnie stara 
<ię wszelkimi siłami, aby wystawa polska w Kon- 
stantynopolu wypadła jak najlepiej. Poseł przywiózł 
do Polski swych kuzynów, których zamierza wy- 
krztałcić w Polsce i umieścić na wychowaniu w ro- 
dzinie polskiej. 


Min. Sikorski w senatkiej Komisji wojsk, 

Warszawa. (AW.). Mowa generała Sikorskiego 
w senadkiej komisji wojskowej nie będzie w całości 
ogłoszona, z powodu poufnych szczegółów «dlotyczą- 
cych armji. Wiadomo od członków komisji, że prze- 
mówienie generała Sikorskiego trwało 2 godziny i 
objęło całokształt spraw wojskowych, między inne- 
mi sprawę przemysłu wojennego, lotnictwa, oraz 
sprawę przekazywamia zamówień wojskowych prze- 
m, i krajowemu. 


Komitet Ekonomiczny przeciw rozy 


Warszawa. (Tel. wł.). Jak się dowiadujemy w dnin 
wczorajszym 24 bm. odbyło się posiedzenie zainicjo- 
wane przez Komitet Ekonomiczny Rady Ministrów 
w sprawie spowodowania zniżki cen na artykuły 
z branży krawieckiej, szewskiej i mydlarskiej. Afe- 
rom rządowym chodzi o zbadanie ścisłej kalkulacji 
poszczególnych towarów zużywanych przez te trzy 
gałęzie pracy. aby w ten sposób wpłynąć na jak naj- 
rychlejsze obniżenie cenników. Narady te miały cha- 
rakter obrad podkomisji, specjalnie w tym celu zor- 
ganizowanej przez Komitet Ekonomiczny. W skład 
tej podkomisji wchodzi reprezentant Min. Przemysłu 
i Hamdlu, Min. Pracy, Spraw Wewn., Nadzwyczajny 
Komisarjat do walki z drożyzną i Komisarjatu Rzą- 
du. Oprócz tych oficjalnych przedstawicieli dopusz- 
czeni zostali do tych narad fachowi rzeczoznawcy 
z każdej zainteresowanej gałęzi. 


Dymisja Min Kihnera nie bedzie przyjęła 


Warszawa, 25 czenwca (Tel. wł.). W związku z gło- 
sowaniem nad budżetem Min. spr. wewn. jp. Minister 
Hiibner wniósł dziś na ręce p. Premjera Grabskiego 
pismo Z probą o dymisję. 

P. Premjer w sprawie tej konferował z p. Marsz. 
Ratajem an astępnie z p. Prez. Wojciechowskim. 

Jak się dowiadujemy prośba p. Min. Hfibnera nie 
będzie przyjęta. 

"MONETY: SREBRNE OD 1 STYCZNIA. 

Warszawa, 25 czerwca. (Tel. wł.). Od dnia 1 iisto- 
pada br. Skarb Państwa pnzystąpi do wymiany bile- 
tów zdawkowych poniżej 1 zł. na. monety zdawikowe, 
wzgl. bilety Banku Pol. i dokonywać będzie tej wy- 
many do dnia 31 stycznia 1925. 

Dnia 1 stycznia 1925 Skarb Państwa zacznie wy- 
mieniać bilety zdawkowe 1- i 2-złotowe na monety 
srebrne. Wamumki wymiany biletów zdawkowych u- 
stal w odpowiednim czasie speajalne rozporządzenie 
Min. Skarbu. 


AKCJONARJUSZE BANKU POLSKIEGO BĘDĄ 
GŁOSOWAĆ PRZEZ PEŁNOMOCNIKÓW. 

Warszawa, 25 czerwca. (Tel. wł). W tych dniach 
ukaże się rozporządzenie Prezydenta Rapltej w spra- 
wie zmiany art. 18 i 19 statutu Bamku Polskiego. W 
myśl uchwały. zapadłej na walnem zebraniu Banku 
dnia 17 bm., zmana statutu polega na tem, iż ważdy 
alkcjonamjusz, uprawniony do udziału w Wainem Ze- 
hramiu i do głosowania na niem, może wykonać swe 
prawo przez pełnomocnika. Akcjonarjusz zaś posiada- 
jący mmiej, niż 25 akcyj może upoważnić do zastęp- 
stwa innego akcjomarju za, pnzyczem każde 25 akcyj 
łącznie daje prawo do jednego głosu. Pełnomocni- 
<twa winny być przedstawione najpóźniej na 7 dni 
przed terminem zebrania, 

WPŁYWY Z DANIN PUBLICZN. I MONOPOLI. 


Warszawa. (Tel. wł). W maju br. z podatków po- 
średnich osiągnięto ponad preliminarz 365.215 ` zło- 
tych. z ceł i wpływów ubocznych 4,590.209 złotych, 
z opłat stemplowych 360.735 złotych, z opłat wy- 
wozowych 949.775 złotych i z monopoli 1,559.784 zł. 

Ta nadwyżka wpływów ponad sumy preliminowa- 
ne świadczy, iż tętno życia handlowego. którego wy- 
kładnikiem są podatki pośrednie, cła i opłaty wy- 
wozowe oraz opłaty stemplowe i obroty monopolów, 
nie osłabło jak głoszą zainteresowani. 


REZERW | Sn 
Pamiętajcie o „Czerwonym Krzyżu” 


Str. 4. U 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


Nr. 144. 


0 nabrawę administracji 


Mowa posia Medarda Kozłowskiego, wygłoszona w Sejmie podczas dyskusji nad budżetem Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych 18 czerwca 1924 r. 
IV. 


Niewiele troszczył się o to Tymczasowy Wydział 
Samorządowy, choć miał dosyć ludzi po temu. Posia- 
da on je-zcze dzisiaj 260 urzędników, prawie ma co 
samo Ministerstwo. w którem pracuje 273 osób. Wi- 
docznie i Rząd zna nieddomagania Tymczasowego 
Wydziału. skoro reorganizacje jego objal pełnomoc- 
nietwami. 


ROZMIESZCZENIE í ZAKLASOWANIE 
URZĘDNIKÓW. 


Jeżeli mowa o oszezędnościach. to niezupełnie zga- 
zam się z p. referentem, jakoby dalsze oszczędności 
były zupełmie niemożliwe w tym resorcie. Jeżeli nie 
ilość. to zakilasowanie urzędników nasuwa tutaj po- 
ważne neileksje. W centrali Ministerstwa w Warsza- 
wie mamy 278 urzędników. z tego w klasach wyż- 
szych, poczynając ol VII 139, czyłi 51 procent, a za- 
tem wyższych urzędników jest więcej. niż niższych. 
Ja rozumiem. że to jest HI instancja i że tu powinna 
być przewaga urzędników konceptowych. jednak wy- 
żej przytoczony stosunek stanowczo jest nienormal- 
ny. W województwach i starostwach "sprawa przed- 
stawia się nie lepiej. Tutaj biorę granicę niższą o je- 
«len stopień, mianowicie klasę VIM-ą. w której sa w 
Malopolsce kierownicy starostw. i podam procentowy 
stosunek do ogółu urzędników. A więc w wojewódz- 
twie 'warszawskiem i nowogródzkiem i wileńskiem 
jest od VAH klasy zwyż urzędników 42 procent, w 
Komisarjacie rządu w Warszawie i wojew. wołyń- 
skiem 40 procent, w kieleckiem 39 procent, w biało- 
stockiem, lubelskiem. łódzkiem i krakowskiem 38 pro 
cent, w poleskiem 37 procent, w pomorskiem 36 pro- 
cent, Iwowskiem 33 procent, w <tani-lawowiskiem i 
tarnopolskiem po 32 procent, w poznańskiem 35 pro- 
cent. Ogółem na 4000 urzędników I i II mstancji jest 
tej kategorji 1756 osób, co wynosi 36 procent ogólnej 
sumy. Podobnie jest i w innych resortach. 


Jakież my. proszę Panów, będziemy mieć trudności 
przy uchwalaniu pragmatyki służbowej i automaty- 
cznego awansu. skoro mamy urzędników niespełna 
trzydziestoletnich w VH lub IV klasie płacy? Do ja- 
kiej klasy dojdą oni w ciągu dalszych 80-stu lat? 
Czy młodzież nasza, kształcąca się w uniwersytetach 
będzie chciała wstepować do urzędów, wiedząc, że 
wyższe etaty będą dla niej niedostępne? 


Jedno tylko województwo poznańskie ma procent 
odpowiedni. Tam jednemu wyższemu urzędnikowi po- 
dlega 3 urzędników niższych. 

Ci niġi. to są przeważnie t. zw. komisarze rejuto- 
wi, którzy na terenie kilku gmin pełnią slużbę admi- 
mistracyjną w sposób nader skuteczny i dla ludności 
dogo- lny. Takich komisarzy należałoby zaprowadzić 
w całem Państwie, coby było tańsze i bardziej celo- 
we, niż obecna kosztowna administracja gminy zbio- 
rowej. 

W innych województwach na jednego urzędnika 
wyższego wypada niespelna dwóch niższych. Stan 


WACŁAW FILOCHOWSKI. 


Ptasznik | niedźwiedzie. 
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Pawłem zaszamotał dreszcz wzruszenia. 

— Róg ten, kochani moi, należał podobno do 
władcy tej wyspy. nieustraszonego Langesagla... 

I zamilkł. wciąż ku morzu twarzą skupioną zwró 
conv. 

— Więc, Pawle, głos krwi? — z zamyślenia 
swego odezwał się Borkowicz. 

— Czy ja wiem? W każdym razie krew to naj- 
lepszy pamiętnikarz — nie zaponni niczego. 

Zaraz wszelako otrząsnął się z pyvchv. z siebie 
samego natrząsać się zaczął: 

— Durne sny! Nie myśl. Stefanie. że zamierzam 
pretendować do tronu tej parafji. Głupie mary. 
zarozumiałe, bezkreśne. Trzeba będzie poradzić się 
sennika egipskiego... 

— I może na noc nie jadać mięsa? — nieśmiało 
wtrąciła Borkowiczowa. 

— Pokażę wam, jak ja ta ką bronią władam — 
obiecująco rzekł Paweł i, zdjąwszy ze ściany ma- 
czugę, w piorunowych młyńcach drze nią powie- 
trze. 

.I zatrzymał się nagle. Bo w drzwiach tarasu 
staje Eryk. W bezbarwnych oczach ma ciekawość, 
trochę ironiczną. Na wąskich wargach błąka się 
zapowiedź uśmiechu. 


ten pochodzi w różnych dzielnicach z rozmaitych po- 
wodów. W b. zaborze rosyjskim angażowano urzęd- 
ników w czasie. kiedy w prywatnych instytnejach 
place były wyższe. a więc chege tych urzędników lo- 
stać, nadawano im wysokie klasy płacy. W następ- 
stwie tego w b. zaborze rosyjskim mamy starostów, 
którzy mają po 30 lat życia i VI kłasę płacy. 

Natomiast w Małopołsce jest co innego. Tam jest 
zator unzędników starszych, kwałifikowanych z daw- 
nych czasów. Siedzą oni po województwach i staro- 
stwach i nie daje się ich gdzieindziej, ze wzęlełów 
dzielnicowych. Dlatego w całym szeregu starostw 
małopolskich jest po 3—4 urzęłników, którzy mają 
tytuł starostów. Ten stan rzeczy jest niemożliwy i 
Ministerstwo musi się nim zająć I musi. choć są prze- 
ciw temu sprzeciwy. ludzi tych gdzieimdziej nżyć. 
(Różne stosy). Panowe musicie przyznać, że nie ma- 
«ie narazie materjału na urzędników. Ta nie wystar- 
czy mianować kogoś urzędnikiem. kto ma ogólne wy- 
kształcenie, gdyż na to. aby być urzędnikiem. trze- 
ba znajomości prawa I administracji. 


ZESPOLENIE ADMINISTRACJI W WOQOJEWÓDZ- 
TWACH I! STAROSTWACH. 

Oto są najważniejsze postulaty nisze w dziedzinie 

UEEGENE IE Thiel 
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tego resortu. Ażeby je, wypełnić. trzeba przeprowa- 
Uzićąpewną reorganizację wiadz I i H instancji. Kie- 
udyśmy zaczęli tworzyć naszą administrację państwo- 
wą zapanował chwilowo talk zwany paralelizm admi- 
mistracji, polegający na tem. że każdy resort miał 
swoje władze I i I instancji. które komunikowały 
się bezpośrednio z swoją władzą przełożoną trzeciej 
instancji bez porozumienia wzajemnego. To wywoły- 
wato szkodliwy chaos administracyjny. Ludność świa 
toma tego paralelizmu szukała załatwienia tej samej 
sprawy często w różnych urzędach i przy braku ści- 
słego określenia kompetencji zdarzały się często prze- 
ciwne załatwienia tej samej sprawy. Jedna władza 
pozwoliła. druga odmówiła. Dzisiaj jest już o wiele 
lepiej i aby było zupełnie idłobrze. aby zarząd Pań- 
stwa był sprężysty i celowy musi być przeprowadzo- 
ne zespolenie administracji tak na terenie starostw, 
jax i województw. Inicjatywę Rządu w tym kierunku 
witamy z zadowoleniem. rozumiejąc. że choć nie da 
się ona rozciągnąć na wszystkie dziedziny naszej a- 
dministracji. ale w każiłym razie na większą ich część. 
Wtedy dopiero przy zwiększeniu i władzy i odpowie- 
dzialności wojewodów i starostów będzie p. Minister 
naprawde mógł kierować polityką wewnętrzną rządu. 

Ta reforma powinna odnosić się także i do policji, 
którą uależy odpowiednio ustosunkować do departa- 
mentu bezpieczeństwa. do wojewódzkich wydziałów 
bezpieczeństwa. do starostów. Wydaje mi się. że pod 
rym wzęlędem zamiary Rządu zbiegają się z naszem 
stanowiskiem. 


(C. d. n.). 


-Tia Narodowej Organizacji Kobiet w Warszawie. 


Imponujący przebieg zjazdu. — Delegacje z 14 województw. 
W niedzielę odbyło się otwarcie zjazdu N. 0. K. , 


w Warszawie. na który przybyło 130 delegatek z 14 
województw . 

Tak thumnie obesłany zjazd świadczy o olbrzymim 
rozwoju organizacji, szerzącej ideę narodową wśród 
kobiet. a wielkie zainteresowanie, jakie zjazd wywo- 
łał w całem społeczeństwie. dowodzi ciągle rosnącej 
popularności N. 0. K. w najszerszych masach ludno- 
ści polskiej. 

Po uroczystej mszy św. odbyło się poświęcenie 
sztandaru koła N. O. K. z Mokotowa. następnie ucze- 
stnicy udali się do sali Towarzystwa Wioślarskiego, 
gdzie rozpoczęły się obrady przy udziale szeregu za- 
proszonych góści z J. Em. ks. kardynałem Kakow- 
skim na czele. 

Wśród gości obecni byli: prof. Głąbiński, senatoro- 
wie: Bartoszewicz, Jabłonowski, Zdanowski, posłowie 
Stroński, Seyda, Szebeko, dalej wiceprzew. Stow. 
Ziemianek pp. Czamowsika, Neronowiczowa-Szpilew- 
ska, radna Kaełaczkowska i w. in. 

Zjazd otworzyła przew. Rady Nacz. N. ©. K. p. 
Puzynianka. W swem przemówieniu witała gości z 
J. E. ks. Kardynałem na czele, następnie w krótkich 
słowach scharałkteryzowała społeczne zadania i ideo- 
logje N. 0. K. Opowiedział jej J. Eminencja. dzię- 


Niech pan położy maczugę! — głucho prosiła 
Julja. 

Zastosował się do jej życzenia. z pewną jednak- 
że niechęcią. 

— Krajowiec widocznie boi się tej broni — duf- 
ne brzmiało zapewnienie. — Głos krwi szepnął 
mu, że pod takiemi maczugami pękały czerepy 
praojeów... 

Do hallu wtacza się Eryk. w palcach obracając 
znalezioną na tarasie połówkę podkowy. Na Pa- 
wła spoziera znacząco, jak na sprawcę żelazo- 
łomnej sztuki. ten zaś wyrazem twarzy i calem 
zachowaniem zdaje się domysły Eryka dumnie po- 
twierdlzać. 

starzec niedowierzająco pokręcił kudłatvm 
tbem. swizdnął cicho, z podziwem trochę drwią- 
cym. Nachylił się. bo na dywanie świecił drugi 
kawałek rozdartej podkowy. 

1 złożył je w palcach, a później spojrzał wo- 
kół siebie. gdyby kugłarz. nim sztukę swą wy- 
czyni. , 

W tej chwili na taras wbiegła Krysta ze Sci- 
borem. 

Odrazu zauważyli ciszę niezwykłą, złożone ka- 
wałki żelaza w rękach Eryka, i zrozumieli, że sta- 
nie się tu coś nieprawdopodobnego, jakiś popis 
cudu, cudu siły, godnej jedynie bohaterów Starego 
Testamentu. 

Cisza oczekiwania. Największe może natężenie 
zdradzał Paweł, gdvż twarz jego, w uśmiech uło- 


kująć za zaproszenie i udzielając zjazdowi swego pa- 
sterskiego błogosławieństwa. 

W dalszych przemówieniach powitalnych zabiera. 
głos: prezes klubu Związku Lud.-Nar. prof. Głąbiński, 
prof. Stroński, i dłunoletniu bojowniezka o polskość 
Górnego Śląska. p. Bramowska. e 

Nastepnie zabrał głos pos. Szebeko, wygłaszając 
świetny referat o idei państwowej polskiej. 

Drugi ciekawy referat o zadaniach szkolnictwa a- 
merykańskiego wygłosiła p. Mazurowska z Ameryki. 

Popołudniu nastąpiły dalsze referaty: posł. Ślęskic- 
kiej o działalności naszych posłanek w Sejmie, p. 


* Stemiera, (dyr. Polskiej Macierzy *zkolnej o zadaniach 


prasy kulturalno-oświatowej w Polsce. 

Po referatach wywiązala sie gorąca dyskusja. po- 
czem przewodnicząca zamknęła obrady pierwszego 
dnia zjazdu. 

W drugim dniu obrad dalsze referaty pos. Kozłog- 
skiego o idei państwowej w samorządach. p. Szometa 
o organizacji drobnego przemysłu. i senatorki Szebe- 
kównej o Zjeździe Międzynar. Radv Kobiecej w Ko- 
penhadze. o 

Zjazil zakończył się przyjęciem szeregu zasadni- 
czych uchwał. tyczących się pracy społecznej N. O. K. 
na terenie całej Polski. — Na tem zjazd zamknięto. 
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żona. stała się poprostu sina. 

Eryk natomiast zwlekał. jakgdyby bawiąc się 
tem niemem zapażęzeniem. Przymierzał połówki 
żelaza. składał. obfirącz paleami chwytał, prężył 
ramiona. Już nawet szczęki zacisnął, jak gdyby 
w oczekiwaniu szalonego wysiłku. 

Aż chrząknął. z determinacją w garście splunął, 
łeb na karku poprawił. (Serca widzów zamarły. 
Wiatr z tarasu łopotał w sukniach pań, jak w ża- 
glach). 

Oczekiwanie. Krajowiec nogi cudaeznie rozsta- 
wią... 

I nagle... Z właściwym mu szezekającym śmie- 
chem dwie trzymane w palcach połówki najspo- 
kojniej przez otwarte okno cisnął do ogrodu. 

— Błazen w najpierwotniejszej postaci! — z ul- 
gą zauważył Racieski, wzruszające ramionami. 

Ścibor zgłosił votum separatum. 

— Raczej kpiarz. Gest jego byl szezytem lekce- 
ważenia. 

I natychmiast do Eryka z gratulacjami pospie- 
szył: 

— Wyrazy podziwu, rozkoszny stworzaku! 

Wetkniętą rybakowi w garść rękę cofnął gwał- 
townie, jak z ognia. 

— A żeby cię!... To dopiero siła! 

Śmiał się razem z Erykiem. którego Krysta za- 
prosiła na śniadanie, jako że nakryty w końca 
tarasu stół dymił już zawartością półmieków i im- 
bryków. (C. d. n.). 


Nr. 144. 


Z KRAJU. 
ZAGÓRZ. j 


TRZYDZIESTOLECIE „SOKOLA“ W ZAGÓRZU. 
W dniu 18-g0 lipca obchodzić będzie sokolskie gnia- 
zdo w Zagórzu jubileusz trzydziestoleiniego istnienia. 
Program obchodu obejmuje w przeddzień uroczysto- 
ści wieczorem 12 lipca korowód muzyki kolejowej 
oraz przedstawienie amatorskie „Sokoła“. w dniu 18 
lipca pobudkę, uroczyste nabożeństwo. pochód do 
Sokolni, popołudniu ćwiczenia gimnastyczne. wieczo- 
rem raut. 


TARNÓW. 

Z GOSPODARKI MIEJSKIEJ. Na ostatniem posie- 
dzeniu Tymczasowego Zarzadu miejskiego, prócz bu- 
dżetu, o czem pisaliśmy w poprzedniej koresponden- 
cji, uchwalono jeszcze kilka unych spraw. 

W miejsce dra Walczyńskiego, który przeszedł na 
emeryturę. ałe obiecał pomoc dla miasta na wszelkie 
żądanie, mianowano dra Pilzera naczelnym lekarzem 
miejakim: dr Pilzer byt ilotąd drugim lekarzem. 

Uchwalono statut opłat kancelary,.Jch od 2—5 
złotych, a 50—100 złotych podanie o przynależność 
do miasta. 

'Uchwalono pobieranie opłat szkolnych od dzieci 
zamiejscowych większe. od miejscowych mniejsze. a 
ściągumiem ich będzie się zajmować sam magistrat. 
Opłaty ala miejscowych zależą od ilości dzieci: od 
1 dziecka 2 złote, od 2-ga 1.5, od 3-ga 3 zł. 

Uchwalono zaciągnąć pożyczkę dla bezrobotnych 
50.000 złotych. Na szczęście nie będzie to rozdawaneź 
jakby pragnęli socjaliści. tylko zarząd może poży- 
cząć bezrobotnym za gwarancją. Dotąd tylko jeden 
dłorożkarz, któremu padł koń, prosi o taką pożyczkę; 
imni pożyczek nie chcą. Miasto wiec prawdopodobnie 
pożyczki zaciągać nie będzie. a jeśliby ją dostało. to 
będzie miało fundusz dyspozycyjny. złożony w Kasie 
Oszczędności na dogodnych warunkach. 

iPrzy tej okazji wpłvneła interpelacja w sprawie 
zakazu budowy tak zw. „tanich domów“, co wedle 
mniemania organu socjalistycznego przyczyniło się 
do bezrobocia. — Kom. rządowy inż. Rypuszyński 
wyjaśnił. że budowa domu 2- lub 3-piętrowego p- 
staków o ścianach grubych tylko na 25 cm. jest przez 
ustawę budowlaną nieprzewidziane i inż. Rypuszyń- 
ski nie może za katastrofę brać odpowiedzialności, 
to zaś bezrobociu nie grozi. bo obecnie już buduje się 
kilkanaście domów w mieście. 

Nadto uchwalono wystąpić ze spółki akcyjnej ,„To- 
warzystwa. aprowizacji miast“. w którem z miast ma- 
łopolskich uczestniczą tylko Lwów. Tarnów i Stani- 
sławów, a które dziś nie jest aktualne, gdyż aprowi- 
zadja w tem towanzystwie jest za droga. Natomiast 
postanowiono przystąpić do Związku miast, które 
ma polityczne zadanie: obronę interesów miejskich. 

Uchwalono taż wziąć jak najliczniejszy udział w 
procesji Bożego Ciała. dla zamanifestowania chnześci- 
Jańskiego charakteru obecnej Rady miejskiej. — We- 
dle uchwały tej postąpiono. 
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Z ziemic Polski, 


ZLOT SOKOLSTWA W ZAKOPANEM, wyznaczo- 
ny na 29 czerwca. obudził wielkie zainteresowanie 
nie tylko ze względu na liczny zjazd. efektowne ówi- 
czenia, tańce góralskie i krakowskie. ale także z po- 
wodu połączonych z nim jedno- dwu i trzydniowych 
wycieczek turystycznych w Tatry. 

ZAGINIONY Z BIBLJOTEKI UNIW. WARSZ. 
RĘKOPIS KANTA. W związku z rocznicą kantow- 
ską, której 22 maja br. Uniwersytet warszawski oso- 
bny poświęcił obchód. nie od rzeczy będzie przypom- 
mieć, że w bibljotece niegdyś Liceum Warszawskie- 
go. a później Uniwersytetu znajdował się rękopis lo- 
giki Kanta. Co to zu rękopis Kanta, bliżej się po- 
wiedzieć nie da. to pewna, że ten blisko sto lat te- 
mu wywieziony z Polski rękopis, znajduje się w dzia- 
le niemieckich rękopisów rosyjskiej publicznej bibljo- 
teki petersburskiej (Niem.. Q. IM. 13) i można mieć 
nadzieję, że wróci do kraju. 

ILU MAMY BEZROBOTNYCH? Urzędy pośrednic- 
twa pracy określają liczbę bezrobotnych w Warsza- 
'wie na 8—9 tys., związki zawodowe zaś 12—15 tys. 
W całym kraju było w d. 7 czerwca 112.800 bezro- 
botnych, z czego najwięcej przypada na Łódź (prze- 
szło 20 tys.). 

ŚMIERTELNA PRZEJAŻDŻKA PO WIŚLE. Jak 
donoszą warszawskie dzienniki. płynąca po Wiśle 
łódź, w której jechało trzech mężczyzn. uderzyła 
o stojącą przy brzegu krypę. Skutkiem zderzenia je- 
den z jadących. niewiadomego nazwiska, wpadł pod 
krypę i utonął, pozostali zaś osobnicy. pozostawiw- 
szy łódź przy brzegu, zbiegli. Pomimo natychmiasto- 
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Wybory do Ratiy gminnej w Jaworznie 


Zwycięsbwo żywiołów narodowych. -—— Zupełna klęska listy socjalistycznej. 
(Od własnego korespondent). 


Jaworzno, 23 czerwca. 

W ostatnich dniach odbyły się tu wybory do Rady 
gminnej. Główna walka rozegrała się w trzeciem i 
czwartem kole. Do akcji wyborczej stanął tu z je- 
dnej strony Komitet obywatelski, grupujący wszyst- 
kie żywioły narodowe Jaworzna pod kierownictwem 
p. Jana Stołarskiego, prezesa miejscowej organizacji 
Związku Ludowo-Narodowego. z drugiej zaś strony 
po laury wyborcze sięgmęła PPS. z legjomistami, pod 
kierownictwem p. Paliwody. Kiomitet P. P. S. szedł 
do wyborów bardzo szumirie, opowiadając na prawo 
i lewo. że zwycięstwo ich strony będzie pewne. jeśli 
nie dmtzgocące. 

Tymczasem głosowanie, jakie się odbyło w dniu 22 
czerwca w czwartem kole oraz następnego dnia w 
trzeciem kole zgotowało socjafistom pełną klęskę. 
Zwpełne zwycięstwo odniósł Komitet obywatelski, 
zdobywając w obu kołach olbrzymią większość mian- 
datów. Na. dowód, jak znikomym* wpływami rozpe- 
rządza P. P. S.. służyć może rezultat głosowania w 
kole trzeciem. gdzie na 589 głosujących lista P. P. S. 
otrzymała 55 głosów. Socjaliści nie zdobyli ani je- 
dnego mandatu. 


Wybory do Rady miejskiej w trzeciem i czwartem 
kole ostatecznie wykazały. że P. P. S. na naszym te- 
renie jest już zupełnie pogrzebana. Upadek wpływów 
socjalistycznych w tem tak poważnem środowisku 
robotniczem był już bardzo silny w czasie ostatnich 
wyborów sejmowych. a niwtępnie szedł progre-ywnie 
naprzód i dzisiaj już znaczemia P. P. S. serjo brać nię 
można, | dlatego wielu z naszych obywateli, czytając 
gazety, nie może nadziwić się słowom posła Niedział- 
kuwskiezgo. który wyraził się w sejmie. że socjalistom 
powiana być oddana władza w państwie, a to jakoby 
z tej przyczyny, że kraj jest za nimi. Obywatele nasi 
sądzą. że jeśli tak cały kraj jest za P. P. S.. jak tu 
w Jaworznie. to poseł Niedziałkowski długo będzie 
czekał na ziszczenie swoich pragnień. 

Wczoraj 24 bm. odbyły się wybory w drugiem i 
pierwszem kole. W pierwszem kole przeszła lista in- 
teligdencji zgłoszona przez księdza prałata Skoczyń- 
skiego, : drugie koło zostało właściwie nominowane 
przez dyrektora Komunalnych kopali, p. Czerluncza- 
kiewicza. Wobec tego. że kolo to będzie reprezenta- 
cja Gwarectwa. punkt ciężkości obrony inieresów 
miasta spoczywa w trzeciem i czwartem kole. 


wej pomocy tonącego nie zdołano wyratować. W yło- 
wiono jedynie granatową maciejówkę., 

TRAGICZNA IDYLLA. Onegdaj w Warszawie 
w jednym z domów przy ul. Marszałkowskiej. prze- 
chodnie zostali zaalarmowani przeraźliwemi krzyka- 
mi kobiety. które zagłuszył brzęk wypadającej szy- 
by. W oknie II piętra ukazała się na ehwile =vlwet- 
ka mężczyzny z okrwawioną glową. Natychmiast po- 
śpieszono z pomocą. lecz drzwi do mieszkania były 
zamknięte. Byt to pokój kawałerski studenta G. Po 
wyważeniu iwzwi znaleziono studenta z okrwawioną 
głową. w stanie nieprzytomnym na łóżku. w poko- 
ju zaś młodą i przysrtojną dziewczynę Janimę P.. któ- 
ra nie mogąc wydostać od studenta zapłaty, za mi- 
łosne „tete a tete“ uderzyła go w głowę kamiennym 
dabanem. powodując pękniecie czaszki. Awanturni- 
€z} „bugdamkę* aresztowano. 

EMIGRACJA ŻYDÓW DO PALESTYNY. Jak do- 
noszą dzienniki warszawskie. onegdaj wieczorem 
4 dworca Wschodniego wyjechała przez Lwów do 
granicy rumuńskiej druga partja. złożona z 200 emi- 
grantów żydowskich, udających się do Palestyny- 
W drodze do partji tej ma się jeszcze mrzyłączyć 
z Kresów i Małopolski wschodniej i zachodniej kilka 
większych grup emigrantów żydowskich. Partja ta 
przez Konstancję udaje się do Palestyny. 

O STRASZNEJ ZBRODNI OJCOBÓJSTWA I SA- 
MOBÓJSTWA donoszą Nowiny Codzienne* wycho- 
dząęe w Opolu. Przyczyną zbrodni był spór o spa- 
dek. Jurczyk oddał gospodarstwo swej córce. ©0 wy- 
prowadziło z równowagi jego 20-letnięgo syna. Po- 
stanowił on zemścić się na całej rodzinie. Kiedy sta- 
ry Jurezyk powrócił z pastwiska i udał się do chle- 
wa. by uwiązać bydło. sym jego pobiegł za nim i kil- 
ku strzałami położył vo trupem. Następnie morderca 
udał się do swej siostry. której opowiedział, co za- 
szło. Ponadto oświadczył jej. że i ją spotkałby ta- 
ki sam los. gdyby nie wzgląd na jej trzytygodniowe 
dziecko. Również matka miała paść ofiarą zwyro- 
tlniałego syna. Uszła śmierci tylko dlatego. że w cza- 
sie zbrodni była w kościele. Ojcobójca zamierzał za- 
czekać na jej powrót i ją zastrzelić. Krótko przed 
Powrotem matki. z obawy przed aresztowaniem. za- 
strzelił się sam. 

STAN GÓRNICTWA NA G. ŚLĄSKU. Z Katowic 


ŚWIAT KOBIET. 
Żona poety i filozofa. 


Słynny poeta i filozof angielski. Tomasz Carlyle, 
był synem murarza. Znana była jego szorstkość i o- 
krutny egoizm. 

Ożenił się ze swoją uczenicą, mis Welsh. która 
uwieibiała jego genjusz i służyła mu wiernie do koń- 
ca żywia. 

Carlyle ożenił się z nią „dla majątku“, jak sam 
mówił, przytem była ładna i wesoła i małżeństwo 
to uwolniło go od materjalnych kłopotów. 

Byla również bardzo wykształcona i pragnęła z ca- 
łego serca być jego duchową współpracowniczką. 

Ale wkrótce po ślubie genjalny poeta, który tak 
potępiał „suchy egoizm“ swoich współczesnych, zno- 
bił ze swojej żony sługę, kazał jej szorować podłogi, 
jak to robiła jego matka i piec chleb, bo kupny spra- 
wiał mu „kwasy w żołądku“, 

Carlyle ubóstwiał milczenie. ..Milczenie jest to ży- 
wiol. w którym tworzą się wielkie rzeczy... należy 
wznosić ołtarze dla milczenia i samotności“. 

Wielki filozof nie znosił żadnego hałasu, zawiózł 
swoją żonę na wieś i kazał usunąć wszystkie zwie- 
rzęta... Wkrótce samotność stała się jeszcze zupeł- 
miejsza. gdyż z powodu dokuczeń i obelg Carlyła, 
wszystkie służące pouciekały. l i s 

— Jeżeli każe zrobić zupe z kamieni. można mi 
podać zupę z kamieni: — wołał. chcą utwierdził raz 
na zawsze swój autorytet domowy. 

Pozostała tylko jedna wierna i cierpliwa sługa: żona. 
Znosiła pokornie biedę i tysiączne przykrości. 

Ale po kilku latach takiego życia. pani Carlyle 
straciła urodę, jej ręce Stały się szorstkie, odzież za- 
niedbana. me 

Wtedy jej mąż stał się sławnym. Ale. jak dawniej, 
unikał ludzi, nie przyjmował nikogo. Jednak lady 
Ashurton weszła przemocą i zaprosiła go do swojej 


' rezydencji w Bath-House. Wtedy Carlyle spostrzegł, 


donoszą: Górnośląski związek przemysłu górniezo- i 


hutniczego w Katowicach ogłasza następujące zesta- 
wienie porównawcze produkcji węgla na Górnym Ślą- 
sku z miesięcy kwietnia i maja. Produkcja węgla na 
Górnym Śląsku wynosiła w tonnach w kwietniu 
2.971.846. w maju 2.342.684. Z tego skonsumowana 
na G. Śląsku 685.638 w kwietniu. w maju zaś 690.188: 
do re-zty Połski wywieziono w kwietniu 424.487. 
w maju zaś 356.889: do Niemiec wysłano w kwietniu 
603.745. w maju 1.122.519. do innych krajów wywie- 
ziono w kwietniu 305.413. w maju 351.254. — Ogó- 
łem wysłano w kwietniu 2.019.843. w maju 2,520.850. 
Zapas węgla wynosił z początkiem kwietnia 703.148, 
z początkiem maja 753.941: z końcem kwietnia 
803.941. z końcem maja 572.992. Podstawiono wago- 
nów w kwietniu 147.912, w maju 194.208. Załogi wy- 
nosiły w kwietniu 144.579, w maju 142911 robotni- 
ków z czego było mężczyzn w kwietniu 136.581. 
w maju 134.915. cudzoziemców pracowało w kwie- 
tniu 5.461. w maju 5.219 osób. 


że żona jego gorzej wygląda od innych dam i to go 
eniewało: zresztą lady Ashburton nie ukrywała przed 
panią Carlyle. że jej obecność jest zbyteczna w Bath- 
House. 

Wkrótce biedna kobieta wpadła w nerwową cho- 
robę, na którą zmarła. W czasie choroby Carlyle po- 
święcał jej wspaniałomyślnie 20 minut popołudniu. 
Pisał w swoim pamiętniku: „Czuła ta droga i szla- 
chetna dusza. że ta chwila jest siońcem jej dnia, 
kwiatem jej pracy całegu życia!”. 

Dopiero po jej śmierci poznał, co stracił i ocenił 
diche poświęcenie i miłość tej kobiety. 

Pongu 


TEATRALJA. 


BUDOWA TEATRU MIEJSKIEGO W LODZI. 

Lódź. (AW.) Na ostatniem posiedzeniu komitetu 
budowy teatru miejskiego rozpatrzono szereg spraw 
dotyczących działalności finansowej komitrem i sta- 
nu prac. Komitet posiada dbecnie 91.000 złotych 
w gotówce. 3 miłjony cegiel i wagon cementu. Na 
wniosek prezesa komitetu inżyniera Wolfa postano- 
wiono również zwrócić się do magistratu o przekazy- 
wane w odstępach 10-cio dniowych do Banku Pol- 
skiego sum. wpływających do kasy miejskiej na rar 
chumek budowy teatru. 


1 


Str. 6. 


„GONIEC KRAKOWSKI“ 


Nr. di, 


WA ULICZNYM PKRANIE. 
Bulwary. 


Nigdzie nie odsłania się tak wyraźnie i bezwsty- 
dnie zarazem dusza miasta, jak na przedmieściach. 
Gdy ciemne mroki nocy oiulą mury i ulice, z nor i 
zakątków podmiejskich ruder wypełza ów fantasty- 
czny potwór ulicy. którmu na imię zbrodnia, prze- 
stępstwo, nierząd i nędza, a którego głosem przera- 
żliwy, mrożący w żyłach krew, przytłumiony pięścią 
ąpasza lub kneblem — krzyk. 

Posiada Paryż swoją Sekwanę, a nad nią bulwary, 
będące niewyczerpanem źródłem dla obserwatora u- 
licy. 

Ma również Kraków swoją Wisłę, a nad nią mały 
skrawek bulwarów obok podgórskiego mostu. Nie 
można ich nawet nazwać miniaturą nadsekwańskich 
buiwarów. gdyż pusto tam i głucho, lecz bystry ob- 
serwator dostrzeże tu jednak ruchy, charakteryzują- 
ce duszę nocnego Krakowa. 

Gdy nocą okolica jest „ozystą”, nie kręcą się „an- 
gielskie czapki. na podgórskie bulwary wychodzą 
podgórscy apasze ze swymi nieodstępnymi kochan- 
kami. 

Nie są to już owe sławne typy ..antków' z Kro- 
wodrzy lub Zwierzyńca. to typowi apasze z szalikiem 
pod szyję. z charakterystycznym kaszkietem na gło- 
wie. 

Stoi taki „„Mierek* na bulwarze. zapatrzony w Wi- 
słę. Ręce w kieszeniach, kołnierz od bluzy postawio- 
ny, pod szyję szalik czarny w białe paski, daszek 
kaszkietu zasunięty nizko na twarz. Z boku tuli się 
do niego ,„Mańka*. Opadła chustka odkryła zapadłe 
piersi i kościste ramiona. Z twarzy, wzniesionej do 
góry patrzą w apasza oczy wiernego psa, a rysy za- 
słuchanej twarzy, jakby zakamieniały. 

Usta .„Mietka“ wykrzywił grymas cynizmu. a w 0- 
czach zamigotały iskry złowrogie. 

— Słuchaj suko! A jak mhiej nakryją i wsadzą za 
kratki. ani mruemąć nie śmiesz na innego. szóstki“ 
masz zbierać i czekać na mnie. Bo jak będzie inaczej. 
niech ino wyjdę, zaduszę, jak psa! 

Kopnął ..Mańkę* i znikł w mrokach. a ona powtło- 
kła się ociężałym krokiem w stronę, gdzie błyszczą 
łatarń blaski ponure... Korab. 


KRONIKA. 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO. 
Czwartek: „R. U. R“. 

Piątek: „R. U. R.“. 

Spobora: „Odprawa postów greckich“. teatr na Wawelu. 

Nierlziela popoł. o godz. 3 i 5: „Kościuszko pod Ra- 
cławicamić na Błomiach — wieczorem: „Romantyczna 
panna”. 

REPERTUAR OPERETKI. 

Ozwartek: „Najpiękniejsza z kobiet“. 

REPERTUAR TEATRU BAGATELA. 
Czwartek: „Głupi Jakób“. 

Piątek: „Głupi Jakób“. 

REPERTUAR KIN KKAKOWSKICIŁ 
Promień: „Ta, czy tamta?*; dramat w 6 aktach. 
Reduta: „Kobieta demon* (Zaraza), dramat. 

Sztuka: „Maks w zamku duchów*; komedja. Program 

era. 

Uciecha: „Hazard“, romans w 3 aktach. 

Wanda: „Panna z ujeżdżalni*; dramat w 7 aktach. 

Warszawa: „Florette i Patapon czyli przygody w ką- 
pielach*. kom. w 6 aktach. 

Zachęta: „Tajemnice stajni wyścigowej“; dramat sens. 

WYBÓR PREZYDENTA M. KRAKOWA. 

W prezydjum miasta wentyluje się sprawa wyboru 
prezydenta. Jak wiadomo prez. Federowicz został 
wybrany 6 marca 1918 r., a złożył ślubowanie 19 
lipca 1918. Wobec tego po myśli par. 42 i 44 statutu 
gminnego urzędowanie prez. Federowicza kończy się 
19 lipca br., a wybór musi nastąpić w'14 dni po tym 
terminie, tj. do 3 sierpnia br. Ponieważ w tym cza- 
sie większość rady miejskiej znajduje się na urlopie, 
a do ważności wyboru potrzebne jest trzy czwarte 
członków rady miejskiej, przevo wentylowana jest 
kwestja odbycia wyboru we wrześniu. ° 

ZŁODZIEJE LISTOPADOWI PRZED SĄDEM. 

Wczoraj w sądzie okręg. przed sędzią dr. Barbac- 
kim odbyła się rozprawa przeciw Nazarewiczowi. 
Schiefowi, Synowcowi Fr., Szczepańskiemu, Uchwa- 
łowi, Wójcikowi i Miałkowskiemu, oskarżonym o kra 
dzieże naboji i inngnch przedmiotów wojskowych 
w czasie rozruchów 6 listopada. Oskarżeni do winy 
się nie przyznali, a tłumaczyli się, że przedmioty 
w myśl ogłoszenia wojewody Olłpińskiego oddali te- 

‚go samego dnia do rąk władz. Po przeprowadzonej 
„rozprawie sędzia uwolnił wszystkich oskarżonych od 
winy i kary. 
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Mordu w Przegorzałach dokonano z zemsty 


Wspólnik zbrodni aresztowany. 


Kraków, 25 czerwca. 
W zwłązku z podaną przez nas wczoraj wiadomo- 
ścią o znalezieniu zwłok zamordowanej kobiety w wi 
kħnie nad Wisłą w Przegorzałach, dowiadujemy się 
szczegółów, rozświetlających nieco tajemnicę nadwi- 
Ślańska. 
$iedztwo policyjne stwierdziło identyczność zamor- 
dowanej, jak również ustaliło, że mordu dokonano 
z zemsty. Nazwiska zamordowanej, jak też i bliż- 
szych szczegółów w tej sensacyjnej sprawie policja 
ze względu na toczące się dochodzenia nie podaje. 
Wedle otrzymanych informacji zamordowana była 


razem z jednym z krakowskich rzezimieszków, któ- 
ry dokonał tam szeregu operacyj złodziejskich. Za- 
mordowana miała go wydać władzom czeskim, które 
skazały złodzieja na kilkomiesięczny areszt. Kocha- 
nek po odsiedzeniu kary wrócił do Krakowa, by ze- 
mścić się na denuncjantce, która tu przebywała, Do- 
brawszy sobie wspólnika, wyśledził mieszkanie ko- 
chanki i zwabił ją przy bomo*vy towarzysza do wiklin 
nadwiślańskich w Przegorzałach. gdzie dokonał ohy- 
dnego mordu. 

Wspólnika zbrodni organa policyjne przyareszto- 


wały, za głównym zaś sprawcą mordu zarzadzono” 


prostytutką i przebywała swojego czasu w Czechach | pościg. 


NOWA TARYFA TRAMWAJOWA. Z dniem 1 lipca br. 

wchodzi w życie nawa taryfa tramwajowa, według któ- 
nej zwykły bilet. jazdy będzie kosztował 20 groszy, bilet 
ulgowy 12 gr.. dla dzieci i młodzieży szkołnej 6 gr., zu 
przewóz pakunku 20 gra kamta miesięczna 15 zł. bloczek 
z 50 biletami 9 zł. Dawne bilety należy wymiemić za do- 
płatą do 31 bm. po tym termimie zaś dopłatę będzie mio- 
¿ma uiszczać przez dni 8 w wozie tramwajowym, poczem 
bloczki tracę ważmość. 
DYREKCJA KRAKOWSKICH SZKÓŁ HANDLOWYCH 
pozocrających pod zarządem Kmratomji b. Akademji Ham- 
dlowej, przyjmuje wpisy uczmiów i uczenie na rok szk. 
1924-25: 1) do czteroletniej szkoły handlowej 29 czenwta; 
2) do tnzvletmiej szkoły handlowej 30 czerwca — zaś 3) 
słuchaczy i suchaczki na kurs Abiturjemtów dnia 1 lipca. 
Zarazem przyjmuje Dyrekcja zgłoszenia do mxwo otwie- 
rającej stę Dwuletniej Szkoły Handlowej dla absotwenrów 
sześciu klas gimnazjalnych. — Bliższe szczegóły ogłoszo- 
me są za kratkami w budynku szkolnym. 

PODROŻENIE PIWA. Wskutek podmiesiemia porlatku 
konsume); jneęgo ol piwa w wyspikości 20 proc. browary 
zmuszone były do podwyżki ceny piwa o takiż procent. 
Wobec tego cena „bomby“ piwa wynosić będzie w han- 
diu detajlicznym około 50 groszy., zaś ponteru ukioło 90 
ETOBZY. 

PODATEK OD TOWARÓW. W poniedziałek odbyto 
się posiedzenie Komitetu dla rewizji poriattku od towarów 
przywożonych do Krakowa kolejami i drogami wodnemi 
pod przewodnictywem prez. m. Fedemawicza. Komitet ze 
względu na pońnzehę sanoiwania budżetu miej uchwalił 
poriwyźszenie detychezasowych badzo niskich stwwek 
podatku od towarów z wyjątkiem stawek od amtyvkułów 
colziennej konsumeji. tj. zboża, maki. ziemniaków i mle 
ka. 

POMIESZCZENIE KURATORJUM OKR. SZKOLNEGO 
I IZBY SKARBOWEJ. Jak się dowiadujemy w ganachu 
PKO. przy ul. Wielopole, który jak wiadomo, jest zbyt 
obszernym na. ponieszczenie samego oaldeiału krakowskie 
go tej instytucji, znaklą w najbliższym czasie pomieszcze 
nie kuratotzum okr. szkolnego maz Izba skarbowa. 

ZAMKNIĘCIE ROKU SZKOLNEGO M MUZEUM PRZE 
MYSŁOWEM. Dnia 6 czemwica hr. odbyło się zamknięcie 
nocznych kursów, prowadzonych przez Museum przemy- 
slawe w bieżącym roku szkolnym, a to: 1) rysunków za- 
wcilowych dla metatowców, 2) rys. zaw. dla stolanzy, 
3) rys. dla puzemysłowców budowlanych, 4) rysunków 
soeometrycznych, 5) gecmetcji wvkneślnej, 6) rachunkowo- 
ści i 7) nauki o stylach. Ogółem kums ukończyło 77 frek- 
wentamtów . 

POCIĄG DODATKOWY. Dyrekcja kolei państwowych 
w Knakowie komumikuje: Celem włogodnienia wyjazdu 
na letmiska. uruchomi dyrekcja w czasie rozpoczęcia fe- 
ryj szkolnych, tj, od: dnia 28 czenwca wł. do dnia 6 lipca 
włącznie codziemmie dodatkowy pociąg osobowy z Kra- 
kowa do Rabki, Pociąg ten będzie odjeżdźał z Krakcwa 
o godz. 8.15, przybywał do Rabki o 12.35 i będzie miał 
postoje we wszystkich stacjach i przystamokach. Dla. umi- 
kmięcia, natłoku w pociągu normalnym, odchodzącym z 
Knakowa o godz. 8.50, wskazanym jest wyjazd podróż- 
nych do miejscowości po Rabikę, pociągiem dodatkawyu. 

STRAJK CZELADNIKÓW KRAWIECKICH. W Knako 
wie wybuchnął strajk czeładników krawiedkich, któmy za 
żądali 50 pioc. podwyżki od dotychozagowych płac. Za- 
znaczyć należy, że czeladmicy knawieccy pobierali 1 mi- 
ljom 400 tys. ło 1 miljona 500 tys. za godzimę. Stawjk 
wybuchnął ma. razie w niefachowych firmach knawieckich. 

O OBNIŻENIE CEN. Wczoraj przen południem odbyło 
się w sali komfememcyjnej magistratu zebranie reprezen- 
tamtów tkupieetwa. przemysłu, orgamizacyj umędniczych, 
molbotmicz ych, związków, koopenatyw w sprawie obniże- 


| nia cen zatyknułów pierwszej potmzeby. Zebraniu przewod 


miczył prez. m. Fedemowicz i wicepnez. dr Wielgus. Re- 
| femat w sprawie „Śrerlków odbudowy cen“ wygłosił ne- 
ferent dr Niedziałkowski.  Reprezentamci kupiectwa za- 
znaczyli, że na ukształtewanie cen mie mają bezpośned- 
| niego wpływu  zależnem jest omo od wielu czynników, 
które leżą poza kupiectwem. Podmosili, iż wysokie cła 
ochronne wpływają nie tylko na podwyżkę cen artyku- 
łów zagramieznych. lecz są również w wysokim stopniu 
przyczyną zwyżki cem antykułów krajowych. Po hżywio- 
mej dyskueji na ten temat zamknął wiceprez. Wielgus 
zebmanie apelem do kupców, aby przy kalkulacji cen brali 
pod uwagę «ciężkie położenie konsumentów i obniżyli 
swój zwykły procent zysku. 

POSIEDZENIE RADY M. KRAKOWA. Jak się dorwia- 
dujemy w piemwszvch dmiach lipca br. odbądzie się osta- 
tnie przed terjami letniemt posiedzenie Rady m. Kuakv- 
wa, na którego pomządku dziennym znajdą się obrady 
nad: budżetem gminnym na rok bieżący. 

SZALONE AUTO. Onegdaj na stojący w ul. Warszaw- 
skiej wóz z parą komi najechał w szalonym pędzie sa- 
mochód. przyczem wóz uległ uszkodzeniu, zaś konie od- 
niosły ciężkie rany. Auto miało Nr. 5018. Uszkodzony 
mie i poramiome komie są własnością zakładu SS. Miło 
sierdzia. 


BLAGI BRUKOWEGO PISEMKA. W dzienniku kra- 
kowsikim UI. Kurjer Codz.“ zamieszczono w pstatnich 
dniach wńiarłomość o kursujących pogłosikach o zamierzo- 
nej mekomo likwidacji krak. *wrlziata PKO., w nastę- 
pmych zaś mumesach dziennik tenże podaję. że reskryp- 
tem Min. Skarbu rozpormądzemie rzeczonej likwidacji 20- 
stało wstrzymame. 

Dyrekeja PKO. wyjaśnia. te pogłoski te nie są zgodne 
z prawą, że likwidacja tutejszego Oddziału PKO. woale 
nie jest zamierzoną i że ami rozponządzenia o likwidacjh,. 
ani też odwołania Kkwilacji tutejszy Oddział nie otnzy- 
mywał. 

Jak z powyższego wymika. „Jl. Kunjer Owelzienny 
wcale nie dąży do poprawy. rozkoszując się nadal w brw 
kowych blagach. na która nie wszyscy ają się brać. 

ARESZTOWANIE SZAJKI NIEZWYKŁYCH ZŁO- 
DZIEI BANKOWYCH W KRAKOWIE. W ostatnich 
dmiach udało się organom policyjnym wpaść w Krakowie- 
na Bai niehezpieczmej szajki złodziejskiej, która omeno- 
wała przeważnie po hankach i imnvch imstvtucjach finan- 
sorwych. giwie okradała intenesamtów z pieniędzy, nie” 
rzadko na miljantowe sumy. 

Jelem z członków tej szajki zbiegł z więziemia sądowe- 
go we Lwowie i zmałazł sie niehawem w więziemiu wo 
Krakowie pod nazwiskiem „Juliana Rubenfelda. Organa 
ślełcze stwiemiziły jedmak. że nazywa się: om właściwie 
Roman Kahl a spólnikami jego byli rzekomy Ferdymąmdi 
Słodki, używajacy również nazwiska. Błuckow. Słucki Le- 
szak itp. oraz Chil-symche-Bmen Tehórz. Słuckiego i 
"Tchórza zdołano wyśledzić w czasie. pdv przyjechak dor 
Krakowa celem ułatwienia Kablowi ucieczki z więzienda.. 
Przeciwko: szajce zebrimo: liczne dowalv winy i odsta- 
wigno ją do więzień św. Michała. 

W POSZUKIWANIU ŻA WYRODNĄ MATKĄ. W ko- 
ściele św. Mikołaja znaleziono porzucone niemowlę pici 
meskiej które olano do m. Żdóbka., za matką zaś wszczę- 
to poszukiwamia. 

SZTUKA RODZIMA. Dnia 14 bm. na Walnem zgmoma- 
dzeniu Tow. „Sztuka Rodzima** dokonano wybom nowe- 
go wydziału na rok 1924-25. do którego: weszli jako: pre- 
zes L. Kowalski, zast. prezesa S. Małachowski. sekretarz 
E. leppent: wydziałowi: Wł, Hofman. Z. Gedlfczika. M.. 
Jabłoński. Komisja komtwolująca: Fr. Turek i Żurawski 
sąd polubowny Hofman. Machalski. 

ZE ZWIĄZKU ZAWOD. LEKARZY WETERYN. WOJ. 
KRAK. I ŚLĄSKIEGO. Dnia 29 bm, tj. w niedzielę adbę- 
dzie się o godz. 9.30 w sali wykładowej Instytutu Weter. 
Umiw. Jag. ul. Czysta 16 HM p. zwyczajne pusiedzemie 
członków Odkziału Zw. zaw. lek. weter. woj. knakorwskie— 
go i zaprceezcnych kolegów z następującym porządkiem 
alzemnynn: (wlczytanie protokołu: sprawa rozwoju mask 
weter. w Polsce: wnioski członków: intempelacje. O go- 
dzimie 11 zaś odbędzie się Walne zebranie. konstytucyjne 
Tow. lek. wet. woj. krak. i śląskiego z następującym pro- 
gramem: Odczyt z dlemonstracjamie orlezvtamie zatwier- 
Azonego statutu: wybór wyłziału: wybór 3+ch zastępców 
członków wydziąłu; wybór z-ch członków komisji newi- 
zyjnej: uchwalenie wklalk wstąpnej i miesięcznej: wikład- 
ki ezłomka wspierającego: mmioski wydziału: wnioski 
ctzłomikójw. 

Z KRAKOWSKIEGO KOŁA T. N. S. W. Na zebmamów 
członków Kola T. N. 5. W. w Krakowie, odbytem w so- 
bote 21 bm. zduwał pof. Rojek imiertem delegatów 
sprawozdanie z Walnego Zjawlu T. N. S. W. w Pozna- 
niu. W dyskusji nad sprawozdaniem stwierdzono zgodnie 
ze stanem faktycznym, że pzerlstawiemie prez jedno z 
pism krakowskich stanowiska tut. delegatów na. Walny 
Zjamsl było temdencyjne i niezupełnie zgodme z prawdą. 
Po wwjaśniemiach zebrani uznali stanowisko delegatów 
krakowskich na W. Zjezdzie za zgodne ze swemi zapa- 
tryvwaniani i upmobowali je. 

m E 


DERRY IIIT SEEE "BA" TIRJTYCNPNA 
ZE SPORTU. 


IKONSTANTYNOPOL--KRAKÓW. O drużynie turec- 
kiej. która we wtorek wieczorem przybyła do Krakowa 
w sile 20 osób, polajemy dalsze intenesujące »zczegóły: 
System gry Turków, szkolomych przez, telski tre- 
mera Humtema (dawniej trener „Hakoah“ ), polega 
na szybkiej i precyzyjnej kombinacji trójki środkowej 
ataku, przy umiejętnem wyzyskanim lotmych i przebajo” 
wych skmzydeł. Najsilniejszą częścią drmużymy jest atak: 
center ataku odznacza się celnym ù j ym strza 
tem. Turcy wracają obecnie z toumee po krajach półno- 
mych, gdzie olmieśli pięć zwycięstw: w Szwecji z aepre- 
zemtacją Stockhołmu 2:1 i z Hammarby 1:0, z reprezen- 
tacją Fimiandji 4:2, Estonji 4:1 è z Łotwą (dmgi garnitur 
turecki) 3:1. Szczególnie zastanawiające jest zwycięstwo 
Turków nad Finlandją, o których Szwedzi wymazan się, 
że Finlandja posiada aajlępszych gnaczy w Europie. Tur- 
cy skarżyli się, że Finlandczycy graki bandzo ostro a na- 
wet brutalnie tak, że kilku z nh zostało komtnzjowa- 
nych. 
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Olbrzymia burza pod Łodzią. 


Łódź (AW. Z okolic Łodzi nadchodzą wiadomo- 
burzą nir- 
dzielną. Burza o promieniu kilkunastu kilometrów 
powaliła zboża i powyrywała drzewa z korzeniami. 


Sprawcy morderstwa wyśledzeni po 4 latach 


Bandyci napadti w nocy na młyn i w cielnnościach zastrzelili młynarza i jego żonę, 


ści o wakodach spowodowanych wielką 


We wsi Ujmie pow. nieszawskiego w roku 1921 
mieznani sprawcy dokonali napadu na mieszkanie 
właściciela młyna tej wsi, 
zabiti młynarza i jego żonę oraz poranili ich dzieci, 
poczem zbiegli w niewiadomym kierunku. 

Mimo poszukiwań nie zdołano wykryć morderców. 
Ekspozytura śledcza pow. warszawskiego nie usta- 
wała jednak w zabiegach. by sprawców dokonanego 
mordu oddać w ręce sprawiedliwości, 

Po nitce do kłębka ustalono. że jeden ze zbrodnia- 
rzy. nazwiskiem Bujak. uciekł zagranicę i przebywał 
we Francji. W końcu udało się francuskim władzom 
"śledczym prefektury Paryża pochwycić Bujaka. Kil- 
ika dni temu dostarczono zbrodniarza władzom pol- 
„skim. 

W krzyżowym osniu pytań l 

przyznał się Bujak do zarzucanej mu zbrodnł 


Morderstwo rabunkowe w lesie. 


odnalazła policja i ujęła morderców. 


Zakopane w lesie zwłoki ofiary mordu 

W pow. bydgoskim we wsi Piecki na przechodzą- 

cego przez las Arkadjusza Żynowskiego napadło 

„dwóch opryszków, zajętych wyrębem krwulzionewo 
drzewa i 


Na W OJ COCO 


Bzeczy ciekawe 


„JESZCZE JEDNO ZASTOSOWANIE GAZÓW TRU- 
„JĄCYCH. 

Z miasta Providence. stolicy Stanu Rhode Elani. 
donoszą o następującej „historji“, malującej wybor- 
mie obyczaje amerykańskie: 

W senacie Stanu Rhode Island powstała gwałtow- 
na konirowersja między <trronnictwem demokratów 
-a republikanów na punkcie uchwalenia budżetu sta- 
nowego. 

Demokraci. stanowiący mniejszość i będący prze- 
ciwnikami rządu. próbowali wszystkich środków. u- 
żywanych przez opozycję. Między innymi mówcy ich 
przeciągnęli swemi przemówieniami jedno z posiedzeń 
do 42 godzin, następnie stoczyli regularną walkę na 
pięści z republikanami — nie nie pomagało, budżet 
«miał zostać niebawem uchwalony. 

Wtedy jeden z demokratycznych senatorów wpadł 
na koncept iście „amerykański“. przyniósł do sali 
posiedzeń senatu rezerwoar z gazem duszącym i o- 
tworzył go. chroniąc się czemprędzej wraz z innymi 
senatorami demokratycznymi do sąsiedniej ubikacji. 

Skutek tego konceptu był taki. że czterech senato- 
rów republikańskich wyniesiono zemtłłonych z sali 
obrad, a posiedzenie przerwano. 

Uchwalenie zatem budżetu stanowego. o to cho- 
dziło demokratom. zostało odroczonem. «le czy na 
długpo?... 

NOWY SPOSÓB PREPAROWANIA MUMIJ. i 

Z Rzymu donoszą o ciekawym wynalazku. który 
znależć może szerokie zastosowanie. powodując prze- 
wrót w dziedzinie dotychczasowego postępowania ze 
zwłokami ludzi zmarłych. 

Mianowicie lekarz rzymski. dr Lapponi, syn dra Lap 
Tontego. niegdyś nadwornego lekarza Leona XIII i 
Piusa X, wynaleźć miał, jak podaje ..Giornale d'Ita- 
„lja“. sposób petryłikacji zwłok ludzkich, które — jak 
dotąd — po dwóch latach nietylko nie ulegają roz- 


„GONIEC KRAKOWSKI Str. 7. 


DEWIZY W OBROTACH BANKOWYCH. 
Czeki: Nowy Jonk 5,21 i pół do 521 (czek). 5.19 i trzy 
cawante: Praga, 1545: Szwajcaria 92.45 (wypłata) 92.80— 
92,45 (czek): Wiedeń 7.36. 
Akcje. (Cyfry w złotych). 
, Bamk Przemysłowy 


W Ruwizie Pabianickiej piorun uderzył w stojący na 
przestanku wóz tramwajowy, powodując wybicie 
kzyb i spalenie motoru. Ofiar nie było. 


Ziemski Bank Kredytowy 0.15 
Bamk Komercjalmy 0.19 

Bank Zwiąaku Spółek Zarobkawych 3.80 ` 
Tohan .21—058 
Phamma (B. Jawomiaki) 053—051 
Zieleniewski 725—680 
H. Cegieliaki Poznań 0.53—052 
Gónka 13.00—12.60 
i jako wspómika swego podał Aleksandra Au, robo- o PE 
tnika fabryki „Pocisk“ w Rembertowie. - | Polska Nafta 0.40—0.38 
Aresztowany Am zeznał, że wraz z Bujakiem. w | Pokucie 0.35—0.34 
swoim czasie zajmując się szmuglem, kupowali mąkę | rui R, e 
w młynie wsi Ujmy. * ie Ah MUSZE 0.05 —080 
Gdy interesy ich zaczęły chwiać się postanowili | Chodorów ©" 425 
krwawym czynem dorobić się gotówki, którą wywie- | Chvbie 530—5.05 


trzyti u młynarza, 


AKCJE NA POGIEŁDZIE. 
Nocą wtargnęli z rewołwerami do mieszkania wio- 


„Jawomao drobme 17: Lokomotywy 0.45—0.46: Silesja 


skowego bogacza. Zaraz po pierwszym strzale świa- | 1.15. e" 

tło w mieszkaniu zgasło. m 
Bandyci strzelali bez przerwy w ciemnościach, Warszawa, 26 czerwca. 

kładąc trupem najpierw młynarzową, a później jej 

męża. Dolary St. Z. . . 


5:18'/, 
frank fran. - —- 
Frank szwajc. . . . — 
Korony czeskie . . — 


(baj bandyci zostali przekazani do dyspozycji ek- 
pozytury śledczej we Włocławiku celem dalszego pro- 
wadzenia śledztwa. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 

Czeki: Nowy Jork 5.18 i pół: Lomdym 2242: Par 
21.22—21.12: Wiedeń 130 i pół: Praga 15.32: Włochy 
22.40: Balgja 23.68: Nzwajcanja 91.98: Holamdja 194.45. 

Mil jonówka 0.53—0.52: Bomy złote 0.14—0.80—0.18; Po- 
życzka złota 4.10—1.20: Pożyczka dolarowa 2.50. 

Akcje: Chodonrów 14.35—4.40: H. Cegielski w Poznania 
048—050: Starachowice 2.12—2.25: Zieleniewski 85—790; 
Zawiemeie 39: Zyrandów 50—52 i pół: Gmielow 0.60: Ele- 
ktryczmość 1.1510: Polska Nafta 0.58: Parowozy 0.28 
do 0.298: Siła i Światło 0.58—0.50. 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 

Zamknięcie giełdy: Holamdja 211.10: Nowy Jonk 563 i 
siedm ósmych: Londyn 24.34: Paryż 29.82: j 
24.40: Praga 16.65: Bu-lapeszt 0.0072: Bukaresm 2.45; Bia- 
łogród 6.65: Sofja 4.10. Wiedeń 0.0079 i trzy ósme. 

GIEŁDA WIEDEŃSKA. 

Kursy papienów polskich w tysiącach koron suste.: 
Mraźmica 31—39: Tepege 38.1—39: Zieleniewski 90; Kar- 
paty 180: Famto 210: Galieją 1450. Schodnica 20: Lumen 
129: Bank Hipoteczny 7.5; Nafta 250: Kolej Lwów—Czer 
miorwue 160: Bank Małopolski 5: Browary Lwowskie 90; 
Nilesja 20: Goleszów 750. . c 
HUMOR, IRONIA, SATYRA. 


Dlatego. 


uderzeniami siekiery w głowę pozbawił go życia. 
Ofiarę mordu ograbiono z portfelu i zegarka, po- 
czem zakopano o 150 kroków od miejsca morderstwa. 
sprawców mordersuwa ujęto. 
[ZB 


GIEŁDA. 


Kraków, 
Dolar . . . . 
Frank szwajc. . 
Korona austr. . 
Korona czeska . 
lire mapt 
Frank franc. . 


26 czerwca. 
: 5-22! -—5-18'/a 


f 28-00 


Kraków 26 czenwca. 
Na giełdzie efektów zniżka przybrała charakter zdecy- 
dowany i objęła wszystkie rodzaje papierów. Szczególnie 
dotkliwe straty kursowe poniosły ciężkie papiery. 
ane. pogiełdziu również zniżkowo przy kompletnym za- 
oju. 

„Na giełdzie pieniężnej na początku giełdy zaznaczyła 
się Silna tendencja dla dolara. Wskutek interwencji Ban- 
ku Polskiego dolar spadł do 5.18 i pół. Również zniżko- 
wo z końcem giełdy Zurych. Mocniejsza Praga i Wiedeń, 
bez zmian frank francuski. 
| zac BE” 


Dieciątki tysięcy ludzi padają ofiara Samochodów. 


Przepisy dła pieszych, którzy każdej chwili nieostrożność mogą przypłacić życiem. — Troska o dzieci w 
Ameryce. —- Nauka chodzenia po ulicach. 
Mnożące się po wsiach wypadki atakowania kamie- 
niami podróżnych w samochodach dowodzą żywioło- 
wej nienawiści do tych natrętnych przybyszów, któ- 
rzy dla dogodzenia swej przyjemności. nie liczą się 
zbytnio z ewentualnością okałeczenia, a nawet zabi. 
cią dziecka, czy też starszej osoby. 
Podobna niechęć do urządzających automobilami 
kawalerskie jazdy nuworiszów można zauważyć i w 


— Skąd masz tyle zmarszczek? 
— Ze zmartwienia. 

— A czemu się tak martwisz? 
— Z powodu zmarszczek! 


U nas inaczej. 
tem wprowadzono i w szkołach naukę chodzenia po 
ulicach, Nauka taka. której celowość niejednokrotnie 
już wykazała się w praktyce, prowadzona jest w for- 
mie zabawy, przez co łatwiej trafia do przekonania 
dzieci. 

Ściany klasy ozdobione sa barwnymi afiszami i na- 
pisami ostrzegającymi dzieci, aby nie zatrzymywały 
się na przejściu i nie gupiłw .jak gąski”. aby zwra- 


mieście. To też nie bez znaczenia dla złagodzenia tej 
tak często obserwowanej niechęci będzie zapoznanie 
pię z rozwojem automobilizmu w innych krajach i ze 
środkami, jakie zagranicą stosuje się, aby. o ile mo- 
żności ilość tragicznych wypadków przejechania 
przez samochody. - 

Za granicą} wzmagający się z każdym rokiem ruch 
samochodowy na ulicach wielkich miast powoduje ta- 


kże 


kładowi. ale zachowują wszałkie znamiona życia i są 
twardości marmuru. 

Metoda dra Laprontego. który demonstrował na 
posiedzeniu Towarzystwa lekarskiego, kilka zwłok 
ludzkich spetryfikowanych przez siebie przed dwoma 
laty, polega na zanurzenia ich w specjalnym płynie 
na przeciąg paru godzin. Płyn ten jest wynalazkiem 
dra Lapponi'ego. 

Mumje, spreparowane przez włoskiego lekarza. ma- 
ją tę wyższość nad egipskiemi, że przygotowanie ich 
nie jest skomplikowane i że zachowują twarz ludzką 
w absolutnie w tym samym wyglądzie, jaki miała w 
chwili śmierci danego osobnika. 

Dotąd atoli sposób zachowania zwłok, wynaleziony 
przez dra Lapponi'ego, dostępny jest tylko dla sfer 
zamożnych ze wzgledu na wysokie koszta fabrykacji | 
owego płynu, nadającego zwłokom twardość kamie- 
nia i do pewnego stopnia niezniszczalność. 


trudności w uregulowaniu ruchu pieszych i zapobie- 
żeniu nieszczęśliwym wypadkom. 

Tak np. we Francji było w 1910 r. ogółem 35.000 
samochodów, zaś w r. 1924 jest ich 460.000, z czego 
100.000 przypada na Paryż. depamament Sekwany. 

W Ameryce wzrost tem jest jeszcze znaczniejszy. 
To też w Nowy Jorku wprowadzono cały szereg prze 
pisów dla pieszych, którzy każdej chwili nieostrożność 
mogą przepłacić życiem. Nie poprzestając jednak na 


cały uwagę na znak, dany przez policjanta, że przej- 
ście jest wolne. żeby nie bawiły się na ulicy, albo- 
wiem pogoń za jakąś piłką może łatwo je zaprawa- 
dzić pod koła samochodu. 

Następnie rozpoczyna się zabawa. Jedne dzieci za- 
stępują samochodu i tramwaje elektryczne. inne gra- 
ją rolę publiczności, idącej pieszo po ulicy. Samocho- 
dy i tramwaje pędzą szybko, piechurzy uważają, aby 
wybrać moment odpowiedni. w którym przekroczą 
linje, narysowame kredą na posadzce, a oznaczające 
granice między chodnikiem a szynami wamwajowe» 
mi. 

Tym sposobem od najwcześniejszych lat wyrabia 
się w dziecku przezorność i zdolność szybkiego orjen- 
towania się na ulicy. 

Zważywszy, że w Nowym Jorku około 15.000 hudał 
rocznie pada ofiarą wypadków samochodowych, nau- 
ka taka bardzo była wskazaną. a dobrzeby było, gdy: 
by i u nas zechciano ją stosować. 


Sir. 8. 


Z sali koncertowej 


Koncent na dochód „Domu zdrowia P. P.*, 


Korzystając z pobytu Didura, uprosił go Komitet 
„Domu zdrowia funkcj. P. P.* — do wzięcia udziału 
w „Wielkim koncercie”, urządzonym w sali Starego 
Teatru. Współudział wielkiego śpiewaka w artysty- 
ceznem przedsięwizięciu, zrobił swoje. Sala zaroiła się 
słuchaczami. Wielki mistrz bel cantu cieszył się ol- 
brzymiem powodzeniem. oklaskiwany frenetycznie 
przez słuchaczy i darzony wieńcem i kwiatami. Wiele 
kwiatów widzielifny na estradzie tego wieczoru. Były 
one zasłużonem odwdzięczeniem się za trud artystom 
krakowskim. dużej miary, którzy zapracowani na po- 
lu pedagogji Starego Teatru i szerzeniu kułtury mu- 
zycznej, rzadko jawią się na estradzie. Na czele ich 
stanął wirtuoz ceniony i poważany. prof. kons. Karol 
Skarżyński, najwybitniejszy z pośród wiolonczelistów 
polskich. artysta. cieszący się sławą wirtuoza na ea- 
łym obszarze ziem polskich i dla swej sztuki odtwór- 


czej wysoko ceniony. — Utworami — wśród których 
i własny „Blargint — zaeranymi z maestrją. ujął shu- 


chaczy, nieskąpiących mm oklasków i zmuszony był 
do naddatków. 

Z kolei wystąpił na estradę dystyngowany skrzy- 
pek, prof. kons. WI. Kozłowski, o którego wielkim ta 
lencie wintuozowskim. świetnej technice i estetycz- 
nych enunejacjach już niejednokrotnie. zawsze z u- 
znaniem. wyrażałem się na tem miejscu. Występ prof. 
Kozłowskiego przyniósł obok pięknej kompozycji 
Kreislera — pełną wdzięku i liryzmu utwór koncer- 
tanta „Idylle“. zayrana w sposób wysoce zajmujący. 
Akompanjowała zgrabnie p. Gramatykówna. 

Grą na fortepiamie popisywała sie p. Mela Felikso- 
wa, pianistka wybitna i wysoce utalentowana. przy- 
wiązana do rodzinnęgo miasta pracą pedagogiczną. 
Ongi jedna z najwybitniejszych nuezennie profesora 
Lalewicza. dopełniwszy studjów u Leszetyckiego, po- 
stawiła wybitny i wiełki «wój talent pianistowski na 
wyżynie, przefioszący znacznie noveau wielu piani- 
stek i pianistów, przewijających się przez estrade 
Starego Teatru. a reklamowanych, jako wielkich i 
największych w zawodzie wirtnozowskim. Świetnym 
i przesubtelnym wykonem utworów Chopina, Debus- 
sey'ego i Schuberta zdobyła p. Feliksowa gorący po- 


ADMINISTRACJA OTWARTA 


od godziny 9—12 w połu- 
dnie i ôd godziny 4—7 
wieczorem. 


CENY 


„GONIEC KRAKOWSKI* 


gram. 

Odśpiewaniem aryj koloraturowych i pieśni zazna- 
ezyła jp. Kalinowska swój wybitny współudział w spo- 
sób ujmujący, śpiewając arje koloraturowe i pieśni 
sama i z chórem akademickim, który udatnemi pro- 
dukcjami przyczynił się do ożywienia wieczoru. 

Poza produkcjami muzycznemi przyjęła uwiział p. 
Buczyńska, która w kostyumie bronowickiej zama- 
szystej dziewoi. wygłosiła w sposób nader plastyczny 
bajkę Rydla o „Kasi I Królewicza oraz ..Kolędzioł- 
ki Zygadłowicza, Mo umilenia prodnkcji przyczynił 
się w dużej mierze występ Niny Dolli. najwybitniej- 
szej mimeoplastyczki Krakowa. Odtworzenie czterech 
momentów z wdziękiem, plastyką. werwą i umiarem 
artystycznym. przypomnialo ulubioną artystkę publi- 
czności krakowskiej piękną sztukę tańca plastyczne- 
go. którą p. Nina zachwyca obecnie publiczność za- 
wraniczną. występując z powodzeniem w Wiedniu, 
Berlinie itd. — Wieczór zakończył świetną. deklama- 
cją p. Frenkel młodszy. 

W niedzielę odhvł sie wieczór muzyczny nezniów 
połączonych seminarjów krakowskich. doskonale za- 
aramżerowany przez prof. semin. Fr. Koniora. — Pro- 
«ram składał się przeważnie z utworów już na po- 
przednich wieczorach dawanvch. Przy tej sposobno- 
ści też wyszła na jaw solidna i rzetelna praca tego 
utalentowanego i rozmiłowanego w swej sztuce mu- 
zyka. gdyż ujawnił sie rozwój i postep. jaki poczyniła 
młodzież w eiągu niedłnciego. ho kilka miesięcy obej- 
mującego czasu. 


T 


klask publiczności i zmuszona była grać nad pro- 
| 
| 
| 


Produkejom przysłuchiwali się liemi słuchacze, nie 
syete mlodocianym wykonawcom oraz ich prze- 
| wadnikowi dowodu uznania. Stanisław Bursa. 


za Gm 


Zwyrodniały mąż. 


Do politeji w Lublinie zało cda sie niejaka Laja 
Szopp, opowiadając okropne przejścia, których do- 
znała w ostatnich miesiącach. 


Mianowócie w dniu 15 grudnia ub. r. wyszła ona 


zamąż za Dawida Szoppa. zamieszkałego w Warsza 


DGŁOSZEŃ 


| 
| 
| 
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wie. Przez trzy miesiące małżonkowie żyli w zgodzie, 
aż dopiero po upływie .aniodowych miesięcy* mąż 
począł ją tyranizować, zmuszając do uprawiania pro- 
stytucji i oddawania sobię wszystkich zarobków. 

Bita i maltretowana okrutnie prezz zwyrodniaiego 

męża, uciekła wreszcie Laja do Lublina, 

Już życie się układało jaknajlepiej. kiedy w ślad 
za nią przyhył do Lublina Szopp. przywożąc ze sobą 
Ipea ofiare. Szejwe Urtrejcer. 

Obie nieszczęśliwe kobiety oddawały swe zarobki 
mężowi, aż wreszcie. kiedy onegdaj przyszedł on do 
nich po pieniądze. odmówiły mu haraczu. Na katego- 
ryezne oświaslczenie kobiet zwyrodniały mąż 
począł je katować w niemiłosierny sposób, wygrażając 

ponadto nożem. 

Politeja zajeła się eałą prawą | niebawem ujrzymy 
zwyrońniałeca czlowieka przet kratkami sądowemi. 


—0— 


Tragedja uczenicy. 
Zamach samobójczy po otrzymaniu złego świadectwa. 


IOT koresposnienta „Gońca Krak.. 


Częstochowa, 22 czerwca. 

W Częstochowie w simnazjum 55. Nazarstanek od- 
była się onegdaj uroczystość zakończenia roku szkol- 
nego, podczas której zdarzył się nastepujący smutny 
fakt: 

tlto uczenica V-ej klasy, Stępińska, |odcza: popi- 
su wyszła do jednej z dal-zych sat, udzie 
usiłowała sobie odebrać życie wystrzałem z rewolweru 
który spowodował ranę w oxolicy lewego obojczyka. 

Rannej włzielono pomocy lekarskiej. Przyczyną te- 
go smutnego zajścia było to, że Stępińska nie otrzy- 
mała promocji z powodu słabvch Jestenów. 


la terminowe umieszczenia 


ogłoszań 
Redakcja nie odpowiada. 


OBOWIĄZUJĄCE OD 26-60 MARCA: Drobne ogłoszenia za słowuwzł. 010 — dla poszukujących posad zł. 005 — za słowo drobne o treści maśry- 


monialnej zł, 0°12 — wiersz milim. jednoszpaltowy zł. 0'10 — wiersz w rubryce „Nadesłane“ zł. 0*25 — wiersz 


milimetrowy po Kronice zł. 040. — 


Ogłoszenia przed tekstem wiersz milimetrowy zł. 050.— Za układ tabelaryczny, kombinowany 50 procent. 


PRAWDZIWA PRZYJEMNOŚCIĄ DLA GOSPODYŃ ! 


jest pieczenie ciast przy pomocy proszku „Backin“ Dr. Oeikera. Dlaczego” Ponieważ pieczenie z pomocą „Backinu“ jes 
prostem, prędkiem i pewnem. Ciasto zawsze się udaje. — Spróbujcie: Dr. Oetkera Marmurków* 


Dodatki: 125 gr. mosłb, 125 gr. cukru, 1 jajko il 


1 paczka Oetkera mleka w proszku, 6 do 8 łyżek wo- 
paczki „Backinu* Dr. Oetkera, 500 gr. mąki, 


dy, 1, 
u, litra mleka, 50 gr kakao. 


Przepis: Utrzeć masło na pianę, dodać cukru, 
1 żółtko, mleko w proszku i „Backin“ dolewaejąc mleka, 


l tak aby ciasto było gęsto płynne. 


Żądać przepisów we wszystkich sklepach bezpłatnie, O ile ich brak zażądać pecztówką wprost od Dr. A. Oetkera, Oliva 


migdałami. 


wzgl. od przedstawiciela Polsko Gdańskie łowarzystwo Handlowe Kraków Podwale L. 7. 


nor N 


ZDOLNEGO i ENERGICZNEGO 


AKWIZYTORA 


poszukuje Administracja Gońca Krakowskiego. | EGIEGIEE|EFEI 


PAPIERY WARTOŚCIOWE 


akcje, noty, kupony, czeki, obligacje 
oraz wszelkie prace drukarskie 
wchodzące w zakres wykonania wy- 
kwintnego dostarczamy w jaknajkrót- 
szym czasie po cenach przystępnych. 


DRUKARKIA KARŁADOWA 


Kopernika L. 8. KRAKÓW. 


*dpowiedzialny redaktor: De Władysław Świreki. 


„Kasprzyckiego“. Hur- 
towo-Detalicznie-Raty 
Warszawa, Marszałkowska 
l. 153. Zamawiać możne 
listownie, 163 


ASZYNY do szycia znane | 


PIANINA. 


Nadszadł wiałki transport! 
(LNY bezkonkurencyjne niskie. 


Sprzedaż na raty. 


Neena |nolarska 


Kraków, ulica Szewska L. 8. 


EZANEE| UKKEIEKK 
LAKIER NA PODŁOGI 


trwały, pierwszorzędnych 
fabryk poleca 


MĘZYK 
Kraków, Plac Szczepański 


Skład lakieru i pokostu, 
BEEIEREEBCENE 


Tel. Kr. 1227. 


W końcu dodać piany z biaiek. Zmieszać połowę 
ciasta z kakao a wkładając ciasta do posmarowanej ma- 
słem formy raz łyżkę białej, raz łyżkę brunatnej masy, 
uważać przy drug'ej warstwie, aby masa brunatna leżała 
na masie białej i odwrotrie. Ciasto pieczę się przez go- 
dzinę i oblewa się masą czekoladową, albo posypuie 


FORTEPIANY | 


t 


788 


DROBNE OGŁOSZENIA 


SER RO NEM OWE ONE PIR OFE PM WER EINE WOW I: — AS NIE COW PRO I" UK BWA aa G 


WDOWA w śrelnim wieku. symrsityczna. - posiatająca 
mieszkanie, pozna mężczyznę do lat 45 inteligentnego, na 
nząclowem stanowisku. Kzecz traktuje się poważmie. Zgło- 
semia  pnzyjmie Adm. „Gońca per „Spokojna przy- 
szłość”. 801 


OSOBA w średmim wiol przystójna, sanpatyczna. do- 
brego charakteru pommi mężezyzme l lat 40, wykształ- 
eonego. na odpowiednim stanowisku. Zgłoszenia wraz z 
fotogratją nadsyłać do Adm. „Gońca” pol „Jerychomka”. 

805 


POSZUKUJE się mieszkania na lotnisku w zdnowej ako- 
licy blisko stacji kolejowej. Zgłoszenia z Tadamiem wa- 
mainków nadsyłać do Adm. „Godea” pord „Letnisko“. 804 


MIESZKANIA złożonego z trzech pokoji z komfortem, 
może hyć w dalszej dzielniev miasta. poszukuje się za- 
maz. Zełoszemia pod H. Z.“ do Alm. „Gońca. 808 


ZAMIENIĘ  tmzech-pokojowe mieszkanie w śródmieściu 
ma takie same lub większe w bulmej dzielnicy miasta. 
Łaskuwe zgłoszenia pod Zamiana «u Adm. „Gońca*, 

802 


Krakowska Drukarnia Nakładowa w Krakowie pod zarządem J. Borkowieza. 


